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Nr. 109. 


Wychodzi w dni powszednie 
w dwóci wydaniach: 
dlu l. owa o godzinie 2 popoludniu. 
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Sejmowe. 
XIII. 


Lwów d. 12. maja. 


(Wniosek hr. Borkowskiego. — Przemó- 

wienie p. Szczepanowskiego w sprawie 

udzielenia 2000 zł. na koszta sprowudze- 

nia zwłok śp. Lenartowicza. — Mowa p. 
Potoczka.) 


Fuktem godnym zaznaczenia jest 
wniosek posła Mieczysława hr. „Bor- 
kowskiego w sprawie subskrybowa- 
nia kraju 100.000 zł. na budowę ko'ei 
wschodnio-galicyjskich, której to kwoty 
brakuje do pół milionu, jaki mieli złożyć 
interegenci. — Wniosek ten, jakkolwiek 
mimo sprzeciwiania się Rusinów, został 
odesłany do komisyi kolejowej, — nie 
znajdzie tam, zdaniem naszem, 
dostatecznego poparcia. Kraj 
na budowę tych kolei ofiarował już pół 
milona — a drugi pół miliona mieli 
interesenci subskrybować i niewątpliwie, 
— jeśli chcą. aby budowa kolei wsvho- 
dnio-galicyjskich przyszła do skutku — 
będą musieli to uczynić beż współ- 
udziału funduszu krajowego. 

udowa bowiem tych kolei jest wpra- 
wdzie ustawa państwową z 8. kwietnia 
. E Pustanowioną, ale tylko wówczas 
ma przyjgć do skutku, jeśli na ten cel 
złoż 'my będze fundusz miliona. Krij, 
jak wiadomo, 500.000 na ten cel już 
zawotował, — interosenci subskrybowali 
dotychczas 3601000 zł, a o resztę zł 

S U) ` - 
140.000 powinni sig jak najryrhlej po- 
starać , ADY Tozpotzęcią budowy tych 
ważnych lim] kotejawych nie odwlekać. 

Orzeżwiająco jik woń świeżych k sia 
tów polnych oddziałało na sejm prze- 
mówienie postu Stanisł.wa Szezepanuw- 
skiego, wygłoszone na środowem posie- 
dzeniu W UZasadnienia wniosku j»go, 


„oby częšć kosztów sprowadzenia zwłok 
SEAN Lenartowicza do krajn, pokrytą 


została zo skarbu krajowego. Porównał 
on oddanie czci w sejmie pamięci poety 
ludowego, którego pioseuki rznwno i pro- 
stó miosa czur p ękną i uezuć uszlache- 
tniających i podniosłych nietylko w sfe- 
ry inteligencyi, ale i w masy narodu, 
do wrażenia miłego, jakiego sum doznał, 
raz, kiedy będą: na ws, z atmosfery 
przykrych targów i swarów, wszedł do 
szkoły ludowej w chwili, kiedy właśnie 
dziatwa chórem Śpiewała jedoą 2 na- 
szych prześlicznych, pelnych prostoty 
a wspaniałych picśni pobożuych. Pieśń 
ludowa — mówił mniej więcej p. Szcze- 
panowski — to pole, na którem nujży- 
wiej odczuwać musi każde serze nie- 
zepsute, niezatrute uprzedzeniejm zawi- 
stnem, pobratymstwo Polski i Rusi. Je 
stem Polakiem, ale wyznaję, że kedy 
słyszę ezarowną melodyę pieśni ludowej 
ruskiej, wrażenie jej piękności wnika mi 
do głębi duszy — tuk, jak możua odczuć 
tylko wrażenie czegoś zupełnie swoj 
sxiego, Czegoś najbliższego sereu! Sądzę 
też, że tak samo swojskiemi są pieśni 
polskiego ludu Rusinowi. I dlatego mnie- 
mam, iż wniosek mój, zmierzający do 
uczezonia Teofila Lonartowicza, jako naj- 
celniejszego przedstawicielu poezyi ludo- 
wej w literaturze polskiej, będzie tym 
gruntem natura'nym, na którym spo'ka- 
my się, przedstawiciele rozmaitych obo- 
ZOW politycznych, tak Polacy jak i Ru- 
sini i będziemy głosowali wspólnie 
w imię tych uczuć pobratymstwa, które 
W nas mimowoli odzywają się serde- 
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MASKA. 


Powieść współczesna 
przez 
Kazimierza Rojana. 


(Ciąg dalszy.) 


tak.. dzioci, tak! 

anka zapłoniona, ura- 
podniosła niesmiało 
epialu 


— Tak.. 

Na to wszystko J 
dowana, szczęśliwa, 
Swoje niezabudki na Romana 1 Wysz 
Z cicha: 

— Ja bardzo kocham... 


IV. 
Św. Jozef. 

Na świętego Józefa zaszła wielka 

w naturze zmiana. Jakby na dane hasło 
nadciągnęły parami bociany z krajów 
dalekich ; po niebie snuły się klucze Żó- 
rawi, krukając z nieprzejrzanego błękitu; 
skowronek pierwszy raz wzniósł się wy- 
goko i trzepotał żwawo skrzydełkami, nie 
pogge dobrać głosu na dziękczynienie 
e za słońce i ciepły powiew wiosny. 
k ł zaległą pola, wczesne drzewa po- 
ryiy Się' puchem zieleni, niby młode 
taszę; na łozinach rozpękły się bażki. 
ezbrany potok szumiał pianą i mętami 
lat ie wtórowały mu dzwonki i ko- 
ma bydła pędzonego na paszę... — 8 

go dokoła mówiło bez słów: 
108na nadchodzi! 
a więtego Józefa zaszła wielka w 


dla poznac wi 


i mos 
4 piter, 
-W południe. 
Czarnieckiego L 2 | 
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cznym oddźwiękiem pod wrażeniem pię- 
kna pieśni ludowej. ` 

Odpowiedzią na te słowa p. Szezepa- 
uowskiego byly gorące oklaski, pocho- 
dzące zarówno ze strony Polaków jak i 
Rusinów. 

W sferę zupełnie invą przeniósł słu 
chaczy następny mowca, poseł Potoczek, 
gdy zabrał głos dla uzasadnienia wulo 
sku swojego, zmierzającego do utworze- 
nia pod firmą kraju, włośeiańskiego ban- 
ku rentowego. Z» zdumiewającą dosa- 
dnością urgumentucyi, z niewzruszonym 
spokojem, niby chłodno, ale z nujgłęb- 
szem przeświadezeńniem, drgającem w ka- 
żdem słowie, wygłosił on mowę, która 
nı wszystkich stronnietwach Izby silne 
wywarła wrażenie — chociaż naturalne 
na każdem odmi nne... Dotknął on naj- 
tajniejszych i najdraźliwszych prądów, 
pulsujących we wnętrzu naszego ustrojn 
społecznego; zimną ręką odkrył niewi- 
dzialne powierzchownie objawy choro- 
bowe w łonie naszego narodowego or- 
ganizmu. (ży projektowany przez niego 
„włościański bank reutowy* osiępnio tu 
wielkie zadania sp łeczue, jakie nakre- 
sla mu poseł Poto zek, będzie pora osą- 
dzić dopiero po bliższem roztrząśnieniu 
tego projektu. Lecz w każdym razie cięż- 
kiego wagomiaru argumentit, jakich użył 
on do uzasadnienia tego wniosku, nie 
powiune być lekceważone, gdyż ze 
wszech miar zasługują one ni ZAStano- 
wienie się ze strony każdego myślącego 
obywatelu kraju, któremu wazno Sprawy 
publiczne obojętnemi nie są 

„Ody który z was panowie musi 
sprzeduwać.obeym waszą ziemię ~ mo- 
wił p. Potoczek, czyż Nie lepiej byłoby, 
ażeby ona przeszła w po-iadanie chło- 
pa, jako żywiołu na wskr Ś swojskiego, 
z któregoście przecież i panowie kiedyś 
wyszli? Przed wiekami bowiem hyliśmy 
przecież wszyscy kmieciami. Dopiero 
późniejsze czasy nas rozdzieliły: wy sta- 
liście się panami, a my bezimienną siłą 
roboczą na wspólnej nam ziemi ojczy- 
stej. Ale tak dłużej być nie może! Je- 
żeli chcecie odzyskać Ojezyznę, musicie 
szczerze i naprawdę zrzec się pragnie- 
nia, ażeby ona była tylko wam matką: 
musicie dać Ojezyznę chłopu, 
ażeby chłopa pozyskać dla OJ- 
cezyzny! Mowicie, że nie chencie kru 
szenia wielkiej własności ziemskiej. Czyż 
wam z tem lepiej, ażeby cały i niepo- 
dziemy obszar dworski zabierały powoli, 
jedn po drugim obc» żywiały, niż aże: 
by obok dworu starodawnego, na zhy- 
tecznych dla niego przy dzisiejszom in- 
tenzywnem gospodarstwie gruntach za- 


siedli odwieczni jego sąsiedzi, pracą 
uczciwą rosnąc w Zumożność — ażeby 
obok dwóch tysięcy „obywateli ziem 


sk eh“ mnożyły się ich dziesiątki rysię- 
cy, miernie dostatnich a miłością syno 
wską przywiązanych do ziemi ojezystej, 
do wszystkiego co nasza, co swojskie, co 
nam wspólnie powinno być drogen i 
mtem?“ 

Taka argumentacya bez wrażenia 
przeminić nie może, nie pow nna zaró 
wno w sejmie, jak i w kr ja! 


KORE SPONDENGYI 


Włiedaóń d. IL. mija. 
(Farsv w magistracie, = Strejki). 


Od czasu do czasu magistrat wie 
deński daje na swoich posiedzeniach 


Urnińszezyźnie odmiana. W kaplicy 


zimkowej odbył się cichy ślub Janki | zawsze było pielęgnowane w e 
z naj- przyczem wyrażali 


z Romanem wobec kilku osób 
bliższ j rodziny. 


ROZDZIAŁ ÓSMY. 


I. 
Rekln. 


Jacy ci goście niekiedy nudni! 
l'aplanina i paplanina bez końca —- 
a o czem? Właściwie po odtrąceni: ba- 
nalnej pogody, nieodzuwnej w bruku te- 
matu. tuzinkowych ploi czek sąsiedzkich 
i nowinek o zaręczynach, ślubach lub 
zerwaniach — to 4 calej tej W 
rozmowy Zostaje zwykle wielkie nie. 
4 do tego „nic“ trzeba przez godziny 
á , 5 "nh > 
AA stroić usta w słodki upiec uen 
wiat l i OW i € DZ- 
ruszać wdzięcznie głOWĄ: Spi sA = 
4 A rzybierać poży o pon le- 
platać ręce l przyb: tyb 
; ań No, bo gdyby 
dnie tokowi rozmowy... 4. FANAIE 
się tego zaniechało — CLIYALS ISe iat. 
g eg «miertel akie święte 
co za obraza Śmiertelna, Je TENA 
; y wară -] 
oburzenie na brak ogłady sA” ok b 
na nieznajomość form. 2 dą je s 
aż włosy stają na głowie (ab. nie 
łysej). | í 
W kilka tygodni po ślubie ptodyen 
państwa Urminów, spadła na Pipete E 
ców cała nawałnica wizyt I "A, a 
siedzkich. Bliższe i dalsze domy 09W 
telskie, ci, którzy dawniej Romana Ur- 
mina nie znali lub znać nie chcieli, te- 
raz otoczyli go szczególniejszą serde- 
cznością; naraz przypomnieli sobie pra- 
wie wszyscy, że Urminowie wodzili swe 
go czaso rej w okolicy, że wspomnienie 
= J J» p 


We Lwowie — Sobota 


bezpłatne widowiska natchnione du- 
chem zapadłej epoki Hanswurstów i 
Poliszynelów. Onegdaj mieliśmy obra- 
dg nad projektem pożyczki 355 mil. 
koron na wodociągi o czem już raz 
pisałem. Lueger jako przewódzca opo- 
zycyi w długich wywodach starał się 
udowodnić, że potrzeba tylko 29 mil. 
koron i że rzekomo wydana już suma 
65 mil., której pokrycie nastąpić ma 
po zaciągnięciu pożyczki, wcale nie 
zostanie ani nie została użytą na wo- 
dociągi z gór, tyłko na sprowadzenie 
wody Dunajowej. 

Sprawozdawca stronnietwa liberal- 
nego napominał antisemitów do zgody 
z większością i przepowiadał im upa- 
dek mimo świeżych zwycięstw wybor- 
czych. Podejrzenia Luegera zbijał z ta- 
ką dokładnością i przedługą ścisłością, 
że ktoś z gości na galeryi głośno za- 
wołał: „Ja sobie tymczasem pójdę do 
piwiarni*, Ale nietylko ów gość wolał 
piwo pić, niż słuchać dr. Griibla; zna- 
leżli się i radcy spragnieni — a gdy 
przyszło do głosowania zabrakło po- 
trzebnej ilości radnych do prawomo- 
eności uchwał. 

Nie ma chyba drastyczniejszego 
obrazu niedojrzałości zastępców mia- 
sta Wiednia, jak ta wycieczka do pi- 
wiarni podczas obrad nad jedną z naj- 
żywotniejszych kwestyj miasta. Pro- 
jekt pożyczki zostanie zapewne przy- 
Jętym, ale w gruncie rzeczy mało ko- 
go zajmuje. Cóż bo tu ze spraw po 
ważnych ludność czy jej zastępców 
ogółem zainteresować potrafi? Cicho 
wre walka robotników i robotnie kilku 
fabryk przeciw niecznośnemu ich trakto- 
waniu, wyzyskującemn ostatki sił. 
Kilkaset robotnie fabryk apretury su- 
kna od końca ubiegłego tygodnia za- 
przestało pracować. Dotychczas za 
płacę 4 do Bzł. tygodniowo (przyczem 
ogromna większość miała płacę 4 do 
6'/ą zł, mała tylko liczba 6—8, a re- 
szta 5—6 zł.) żądano od .nich pracy 
1l godzin dziennie bez wytchnienia 
w dni świąteczne i częstokroć spo- 
czynku niedzielnego. Teraz jeden fa- 
kas gotów już przystać na 10tj, 


godzinną pracę dziennie. Robotnige 


zebrawszy się, postanowiły | wytrwać |uftrók, Nadto można orzec odjęcie cywil- 


w strejku aż do wywalczenia 10 pro- 


centowej nalwyżki płacy (to znaczy | itp.) 


minimum 450 do 550 zł. za tydzień 
pracy 10 godzinnej!) i uwolnienia od 
pracy w dniach świątecznych jako też 
10 godzinnego dnia roboczego. 

We fabrykach apretury jest gorąco 
nieznośne — temperatura wynosi 40 
do 50, Celsiusza a przecież nikt nie 
ujął się dotychczas za niesłychanie 
wyzyskiwanemi robotnieumi. Nie dziw, 
że agitatorowie korzystają z niechęci 
robotnie i pozyskują je dla frakcyi so- 
cyślistycznej. Panna Dworzak i dr. 
Adler obecni są na każdem zgroma- 
dzeniu i zachęcają do wytrwania w 
strejku i do cichego nie narażającego 
sią nikoma postępowania. Dziś wybra- 
ły się strejkujące robotnice na wycie” 
czkę, przyczem postanowiono wstrzy” 
mać się Od wszelki h demonstracy1. 
Tym robotnieom, które robotę podej- 
mują i opuszczają towarzyszki, nie 
będzie się narzucało woli ME a> 
ale zaprzysięga się im pogardę. 

WA strejkiem, który | ho 
mało ma szans powodzenia jest strej 
robotników w magazynie miejskim 
Pracują oni 10 godzin za l zł. 20 et. 
dziennie. Trudno im wyżyć Z tego 
zwłaszcza, że jest to Zajęcie całoro- 


PC Z Z 
m gnieżdzie 
h sercach, 
w uprzejmy Sposób 


nadzieję, że i Roman, jako ostatniu la- 
torośl tego rodu, wstąpi w nigdy Er 
pomniane ślady przodków swoich... Tuk 
więc puństwo Romanowie radzi nieradzi 


o teum zacnem i szlachetne 


musieli przyjmować i oddawać wizyty 
sąsiedzkie, uszczuplając sobie chwile mio- 
dowych miesięcy, drogie każdemu mło- 
demu małżeństwu. 

Nie trzeba, zdaje się, nadmieniać, że 
imiona ich przez jakiś czas nie scho- 
dziły z ust sąsiadów, już choćby dla tego 
że bogata dziedziczka urinin- 
skiego klucza, świetna partya dla wielu 
z okolicznej młodzieży, wyiknęła się 
jak ptaszek z obmyśliwanych sideł ma- 
trymonialnych, oddając rękę owemu dzi- 
wakowi, za jakiego Urmina wyższe sfery 
oddawna uznały. Zazdroszczono powo- 
dzenia szezęśliwemu szaleńeowi, który 
przez to małżeństwo jeszeze bardziej 
stał się zagadkowym i zasługującym na 
żywą obserwację. i 

I jakże wyszedł on z tej ogólnej kry- 
tyki, która nad nim zawisła ? 

Zdania były bardzo 
kiedy zupełnie sprze zne. Mniejszość 
złożona z ludzi światłych, dopatrywała 
się odrazu w Romanie człowieka niepo- 
śledniego — większość starała się obe- 
drzeć go za jukąbądź cenę z pstrych 
piór, bijących w oczy. Widocznem było, 
że chciano odszukać w nim jak najwię- 
cej błędów, a ostatecznie nie znaleziono 
nic takiego, coby zasłigiwało na bez- 
względne potępienie. Ten i ów posądzał 
go wprawdzie o sztywność i szorstkość 
w obejściu się Z sąsiadami, leez faktami 
tego dowieść nie mógł, inny przypisywał 


samego, 


odmienne, nie- 


dnia 18, Maja 1893, 
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Rok XXXII. 


Ogłoszenia i przedpiaę przyj auja we Lwowie 
Adm/nistracy? Głaz Nar. ul. Uraroinekiego |. % (azlep 
księg ruia Jakubowskiego i Zańurowieza pl Maryacki 10 
tudriez Biur. dziernikówe ul. Karola Ludsika L 3 


Ogloszenia przyjmują: 
w Paryżu C. Adam (Ciborowski), 52 rue du Four- 
Paris, — We Wiedniu: Haasenstein & Vogler (Otto 
Maasi, Walisehge se (0: Rudolf Mosze, Soilerstadta 2. 
A.Oppekk. Grunangeryacsa 13; M Dukes, Wollzeile 6- 
li. Sehallek, Wollzeile 11 i J. Danneberg, I. Kumpf- 


it 


fu 
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czne i że za Święta i niedziele się nie 
płaci. Zarząd magazynu stanowczo je- 
dnak sprzeciwia się wszelkiemu pod- 
wyższeniu płacy i zapewne sprawę 
z robotnikami wygra, gdyż robotnicy 
ci nie posiadają żadnej kwalifikacyi ; 
łatwo więc na ich miejsce wziąć w 
każdej chwili innych ludzi. 
| Wprawdzie każdej wiosny są strej 
ki na porządku dziennym. ale widać 
raz wprawną rękę, kierującą tym 
ruchem roboczym, a że słuszność mo- 
ralna bardzo rzadko jest po stronie 
fabrykantów, przeto nie trudno wy- |roku iuteresowego zawartym i o którego 


dłużnikowi do 
wi» roku podać 
raehunka, z któregoby oprócz 
niku poznać można, jak urósł. 


być karany grzywnami 
albo areszt m, i 
tów 
które 
były być wykazane, 

Przepis ten nie odnosi się 1) do sto- 
sunku dłużnego, który tylko polega na 
interesie jurydycznym w toku minionego 


zawiadomienie doręczono; 2) do banków 


taki hu. 
iego ruc publicznych, 


banków wydających ban- 
o 


T. -- 6 Mam urgu: A. Steiner. — W Frank- 
reie n.M.: Hasenstein & Vogler i G.L Daube & C 
W Warszawie: Reichmann © Frendler, 


Sse 


CENA CGLOSZEŃ: Ogłoszenia zwyczajne za je 


dnoszpałtowy wiersz dobnym drukiem lub jego 
miejsce 6 ct. Nadesłane za wiersz lub jego 
miejsce 30 ct. 


trzech miesięcy po upły-|100 prawie laty Kotlarewski; z kurnej 
pisemny wyciue zZ tego | chaty wyprowadził on język nasz na 
jego wy-|szeroką mwę literacką, 1 tym sposo- 
e a E K U Kio się| bem nsunął mięszaninę, jaką ten ję- 
g zku umyślnie uchyla, ma|zyk zanieczyszczono 1 oraz odsunął 

i aż do 500 marek|język moskiewski, który jnż się za- 
2 traci prawo do procen-|kradał na niwę ukraińsko-ruską. Pieśń 
za rok miniony eo do inter sów, | Szewczenki rozlała się głośną rzeką 
w wyciągu rachunkowym powiune|poza granicę Ukrainy, ogłosiła swiatu 


istnienia narodowości ukrarńsko- ruskiej 
w nnię słowa ojczystego i odrębnego, 
stmoistnego zapatrywania na świąt; 
odbiła się głośnym oddźwiękiem aż 
pod Beskidem i ocuciła z ciężkiego 


nPoczęła się nowa walka narodu 
ukraińsko-ruskiego o prawo narodowe, 


wnioskować następstwa szerzenia EF i wyniku dłużnikomi pisemne |snu brać galicyjską, 


kuoty, banków akcyjnych, ziemskich za-|0 swój byt, i to nie szablami i mu- 


kladów kredytowych, instytutów oszczę- |szkietami, ale żywem słowem, gromową 


Nowela do niemieckiej ustawy 


o lichwie. 


Lwów 12. maja. 


lichwie, ponieważ zmienia lub uzupełnia | sposób zmienione: To samo dotyczy zi- 
przepisy nietylko ustawy o lichwie z r, | robkowego opiekowania sig obcemi spra- 
1880, ale i niemieckiego kodeksu karne- | wami jmrydycznemi, tudzież sprawami, 
go, dotyczące lichwy tak co do istoty|które wlaudzom podlegają 
czynu jak i kar, i jest daleko gorszą dla|zaś układania odnośnych aktow (Auf- 
lichwiarzy, niż anstryaeka ustawa o li- |sółee) pisemnych, zarobkowego prowa 


chwie, a nadto ob jm:je szereg intere- |dzenia pachtu bydła hindlu pydlem i 


sów, 0 których nustryacka ustawa wcale | handlu gruntami rustykalnem! (ländliche rzyło Się, 


nie wspomina, i oraz bierze dłużnika w 0- | Grundstücke), dalej interesów zarobko- 
rong 0 tyle, ża wierzyciel musi go po-|wych ajentów pośredniczących. kontra- 
*iadomić o stanie interesu, któw co do nieruchomości, pożyczek i 
Artykuł I. powiada do $ 802 lit. a) |zaślubin, interesów wynajmującego trze- 
kod., że kto krytyczne położenie, lekkomyśl-|cim osobom sługi i stręczyc'eln posad, 
Ność albo brak doświadczenia drugiej oso- | tudzież interasn aukcyonatora (liecytanta). 
by co do pożyczki lub folgi w spłacie] - Wolnomyślna prasa niemiecka, będąca 
pożyczki, albo co do jakiego interesu pra- |eulkiein na usługa'h żydów, bije miano- 
wniczego między dwiema stronami, który |wieie z cala za 'ieklością na ustęp arty- 
tymże samym celom ekonomicznym ma |kułu V., traktujący o pachwie bydła, han- 
służyć, wyzyskuje w ten sposób, że sobie |dlu bydłem i r. alnościami rnstykalnemi, 
albo komuś trzeciemu każe przyrzekać który nie stał w piersotnym projekcie 
lub uiścić takie korzyści, które zwykłą |rządowym i następnym komisyjnym, i 
stopę procentową o tyle przekraczają, że | dopiero w ostatnim okresie obrad rajchs- 
wedle okoliczności korzyści majątkowe |tagu nad tą nowellą wniesiony i final 
dłużnika w uderzającej stoją dyspropor- |nie przyjęty został ` 
cyi do świadczenia wierzyciela, ma być Rzecz jednak jeszcze ne pewna, czy 
za lichwę karany lekkiem więzieniem doj wobec rozwiązawa rajchstagu, nowella 
6 miesięcy i oraz grzywnami do 8.000|ta już teraz sankcyę trzyma. 


nych praw honorowych (prawo wyborcz* 


Otwarcie 
ruskiego towarzystwa nauk. im. OZeWczenki, 


Lwów d. 12. maja. 


Kto się lichwą zarobkowo albo zwy- 
kle trudni, karany ma być lekkiem wie-! 
zieniem mie poniżej 3 miesięcy i grzy- 
wnami 150 do 15.000 marek. Wolno też 
orzec odjęcie cywilnych praw honoro- 
wych. 

Tejsamej karze podl.ga ten, kto co 
do interesu jurydycznego innych niż w $|im. Szewczenki przetworzyło sią w 10 
302 lit. aj kodeksu karnego wymienionych roku swego istnienia w naukowe To- 
rodzajów w sposób zarobkowy albo zwy-| warzystwo im. Szewczenki, statuta zo- 
kle, wyzyskuje krytyczne położenie (itd., 
jak w alinei 1). 

$ 367 kod. karn. 16): kto przekracza |obecności znacznego stosunkowo za- 


zarządzenia policyjne co do odbywania |stępu 60 członków. Zagaił je świetną | teg: : ucz ło 
mową profesor Aleksander Barwiński. kraińsko-ruskie po świecie cywilizowa- 


licytacyj publicznych, albo co do dawa 
nia napojów gorących przed albo w toku 
licytacyj publicznych. „ Towarzystwo im. Szewczen 

Artykuł III. unieważnia wszystkie iu- | puje na nową drogę, € 
teresa jurydycane, przeciwne przepisom | pracy naukowej w języku ojczystym, 
$ 302 a), 302 b) i 302 e) kod. karuego;|staje się towarzystwem naukowem. 
wszystkie korzyści majątkowe, jakie dłu-|Chwila to historycznego znaczenia w 
żnik iub kto inny zu niego uiścił, mają | kulturowym 1 narodowym rozwoju na- 
być zwrócone i od dnia otrzymania opro- | rodu ukraińsko - ruskiego... Rozmaite 
centowane. koleje przebywał. naród, aż wreszcie 

Art. IV. powiada: Kro zurobkuje inte-|doszedł do samej AA NE: 
resami pieniężnemi albo kredytowemi, ma Zdawało Się. że na popiołach naszej 
rachunek z roku interesowego z każdym, przeszłości historycznoj doszczętnie 
kto z nim tego rodzaju interes zawarł i zagasła iskra życia narodowego. Ala 
ztąd się stał jego dlużnikiem, zamknąć i|inaczej było sądzone. Ozwał się przed 


Główne jej ustępy opiewają: 


nacechowany niekiedy słubiutkim odblx- 
skiem ironii czy politowania, drażnił o 
kolicznych śledzienników najbar lżej, i 
jeżeli mogli mn co zarzucić, to chyba 
to jedno — lecz w końcu i tego wytkuąć 
nie mieli odwagi, już choćhy z tej przy 
czy, iż nie znajdowali poprostu tr fneso 
słowa na określenie podobnej wady. Tak 
więć młody dziedzie polowy kiucza ur- 
mińskiego tyle wzrósł w krótkim już 
ezasie po nud poziom otoczenia, że oba- 
wiano się napada na niewo sło: en. 
A że przytem słu wzbudza zwykle po- 
szanowanie, więc też znaczna wiekszość 
spokojniejszych z natury sąsiadów po 
częła go na prawdę respektować, 

Jinka przy boku ukocha wego męża 
czuła się nad wyraz szczęśliwy, Podczas 
wizyt oczy jej, o ile to bylo możliwem, 
spoczywały ciągle na oblicza meża u 
Śmiały się tak serdecznie, tak rozkosznie 
se a2 innych zarażały dobrym humorem. 
W Wie pa ężatka, każdym rach m. 

zdem słowem dawała niejako do ro 
zumienia, że marzenia Jej spełniły się i 
że do szczęścia niczego więcej nie po- 
trzebuje. Być może, że przesudz ła nawet 
cokolwiek w okazywaniu swojej szezęśli- 
wości. Natura jej subtelnie wrażliwa po- 
chwyciła w lot, zapewne intnieyjnie, naj- 
drażliwszą stronę usposobienia męża ; 
przeczuła, że posądzenie Romana 0 Spe” 
kulacyę posugową bolałoby go bardzo, 
więc starała się z góry, Stanowczo 4 
na zawsze, udowodnić światu, 12 ky 4 
szczere uczucie kieg e 
nie żadne wyrachowanie: : 

Taka niewinną Ig śię 6 zio. 
z poświęceniem komedyjka, D* A chetne 
być się może serce Z gruntu SZ ia i 
cieszyła ją skmą najbardziej, porsuwaca 


mn lekceważąco pomiatanie uboższą kla- 
są, Ale i ten zarzut wob e innych da- 
nych, wręcz przemawiających przeciwko 
owelnu posądzeniu, usuwał się z pod 
krytyki. Roman wzbogaconym parwon u- 
szem nie byl, nie chwytał bowiem w lot 
wszystkich manier i nawyknień świata, 
dv którego zawiodły go pomyślne oko- 
lezności; nie był także czerwonym de- 
mokratą, odszczepieńcem, wyrodnym sy- 
nem klasy, do której należał urodze- 
niem, nie był więc ani czerwonym ani 
błękitnym, mimo to każdy czuł, że bez- 
barwnym — nie jest. Nikt mu nie śmiał 
naprzykład zarzucić, że uie zna się ma 
formach, lecz z drugiej strony nikt nie 
mógł powiedzieć, żeby zawsze wedle 
nich postępował. Miał on w sobie coś 
zagadkowo-oryginalnego, coś, co właśnie 
swoją odrębnością porywało, zachwycało 
lub gniewało. 

A przecież zagadka tej odrębności nie 
byłu tak trudną do rozwiązania. Jędr- 
ność wyrażeń, śmiały pogląd na świat 
pewna dzikość w piętnowanin wszystkie- 
go znikczemniałego właściwom mianem — 
nie była przecież szorstkością, o którą 
go posądzano, lecz objawem wrodzonej 
i długą walką życiową uszlachetmonej 
siły charakteru: pozorne pomiatanie dru- 
gimi nie było niczem innem, tylko możu 
nieco przesadnie zaznaczonem poczuciem 
własnej godności... Zresztą w życiu to- 
warzyskiem odznaczał się Roman grze- 
cznością i uprzejmością wobec każdego 
jeżeli zaś kiedy uznał, że ta lub N 
osoba na grzeczne traktowanie nie za- 
sługuje, wolał stłumić wybuch w piersi 
i „pokryć go właściwym sobie uśmiechem, 
niżeli dać się porwać uniesieniu. Ale 
właśnie uśmiech ten chłodny, uprzejmy, 


szezególnie rodzimego, 


stały potwierdzone i wczoraj odbyło | literackiego, t 
się pierwsze walne zgromadzenie, w |cznego rozwoju 


dności i pożyczkowych „korporacyj pulli- | pieśnią, od której zatrząsł się carat po- 
cznych, tudzież do spół k zarejestrowa- | *ężay. Zlękli 
nych, o ile chodzi o interesa z członkami państwa carów, i wieszczów słowa u- 
onych; 3) do interesów pomiędzy kupca- | kraińskiego rozesłali po różnych kaza- 
mi, gy rejestrze handlowym zapisanymi. natach, a wielkiego hrnika Usrainy- 

Art V.: Alinew 3) orzeczenie 1) $. | Rusi (Szewczenkę) wygnano w daleką 
Jost to właściwie osobna ustawa o|35 ordynacyi zarobkowej zos'ają w ten azyatycką, aby zlumać jego 


się władcy potężnego 


eiało i zabić jego du''hu. 

„pJednakowoż i te ciężkie kary nie 
ubiły pierwszych męczenników słowa 
nie zatarnowały szerokiego 
strumienia, jakim popłynął język nasz 
ojczysty. Zatamowane skrzepłą od pól- 
nocnego podmuchu krą, koryto rozsze 
pieśń ukraińska stała się je- 
szcze głośmejszą. robota na polu hte- 
ratury narodowej poszła jeszcze ra- 
żzniej. 

„Stały się rzeczy potwornie dziwne, 
którym świat cywilizowany wiary dać 
nie chce — że w Rosyi mogą się poja- 
wiać abecadiniki 3 książki dla p czątko- 
waj nauki szkołnej tatarskie, samojedz- 
kie, tnuguzkie, ale nie wolna byó tym 
ksiażkom ukraińskiemi: że wolno tam 
kazać i przekładać słowo Boże na 
w zelki inny język, tylko nie na język 
ukraińsko-ruski; że 
we wszystkich 


wylno wyduwać 


czasopisma wielkiego 


-icaratu językach, ale w języku ukraiń- 


sko ruskim nie wolno wydawać choćby 
takiego małego pisemka, jak nasza 
Czytalnia. Doszło więc do tego, że za- 
tamowane w jednem miejscu zródło 
przebiło sobie wyjśnie w drugiem. 
„Ani pogwałcenie literatów ukraiń- 
skich w latach 40-stych, ani sławny 
z 18. maja 1876 ukaz, zabraniający u 
kraińszczyzny, nie ubiły ducha ukraiń: 
sko ruskiego — znalazł on przytułek 
pod skrzydłami orła austryackiego.* — 
(Ustęp ten kończy się gorą'ym hołdem 
i okrzykiem na cześć ces. Franciszka 


Założone we Lwowie l'owarzystwo | Jozefa). 


Lat już 20 apływa, odkąd w ser: 
cach gorących patryotów Ukrainy- Rusi 
zrodził» się myśl założenia tu obozu 
towarzystwa dla bezpie- 
piśmienniotwa ukraiń - 
sko-ruskiego, i nazwania go mianem 
o, który głośnem uczynił słowo u- 
im. Szewczenki. 


nym — towarzystwa 


ki wstę- | Szezodra ofiarność zmarłych już: pani 
na szerokie pole; Maryi Miłoradowiczowej , Michału Żu- 


czenka Stefana Kaczały dała możność 
założenia przy tem towarzystwie drn- 
karni, która się okazała rzeczywiście 
silną dźwignią w rozwojn naszego pi- 
śmiennictwa i zabezpieczyła mn rozwój 
szerszy. Inni poświęcili bezpłatnie trudy 
swoje szczere towarzystwu. 

„ „Towarzystwo im. Szewczenki stało 
się ogniskiem wywołanego z pod kur- 
nej strzechy słowa rodzimego, które 
żywotnosć swoją objawiło w beletry- 


— NRA, 


bowiem przeświadczenie, że mąż musi 
być z nuj zadowolonym. W ogole umysł 
Janki wyd. likacony nania i rozmyślanie n, 
up sażony w zdolność łutwego odezuwa- 
Ma najzuwiszych obiawów E i . 
czynił te maub ibis 3 sud 

yoh te mala 0-óbkę wysoce juteligen= 
tna istota, 

„O ile wizyty sąsie tzkie zwykle nu= 
dziły zarówno ją, juk i R mana. o tyle 
swobodne przechadzki po urmińskim 
paran w przepiękne majowe wieczory, 
wśród bzów, jaśm'uów, ezeremch i in- 
nyeu Ozrodowych kadzielnie, zaprawia- 


aey h już sama atmosferę oddechem 
miloś i napawały ich prawdz wera 
upojeuiem, 

Tak  rsechadzając się ręka w rękę 
krokiem wolnym, tam i mapowrót. po 


al. jsch parku, o rzucani niekiedy pasma- 
mi światłu, pra dostajucego się przez 
liście drzew i wiechy jodeł, wiedli zwy- 
kle poważne rozmowy. Nieraz błaha ja- 
kas drobnostka podsusula im temat o 
rozl glejszym pokroju: wowczas za.palali 
sie oboje i w mkirę gromadzenia się 
szczegółó i „dowodów, stawali najczę- 
ściej na przeciwnych biegunach. a dzia- 
lo sie to z tego powodu, że Janka zwy- 
kle ulegała podszeptom serca i uczucia, 
on zaś każdą rzecz na realnych stawiał 
podwalinnch. A 0 czem oni nie rozpra- 
wiali?! -— Ludzkość, świat, pozagrobowe 
życie, miłość, szczęście, użycie, nadzieja, 
siła.. cna niejako metafizyka, przysto- 


sowana do codziennych osobistych wra- 
żeń — była tum przez nich roztrzasana. 


(C. d. n.) 
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GAZETA NARODOWA z Soboty dnia 13. Maja 1998. 


stycznych utworach nowszych pisarzy 
ukraińsko-ruskich, w przekładach Pi- 
sma św., w przekładach poetycznych 
utworów geniuszów Świata. Nadeszła 
pora wynieść język nasz do powagi na- 
ukowej, przeprowadzić go przez umie- 
jętność ścisłą i na wyżynach nauki 
wywiesić znamię nasze narodowe. No- 
wy statut daje nam prawo zamienić 
Towarzystwo nasze w naukowe. Nie 
upadajmy na duchu, że do dzieła tak 
wielkiego przystępujemy z siłami sła- 
bemi. Każdy początek jest trudny. 

„Na gamą wieść o zakładaniu towa- 
rzystwa naukowego pospieszyło prze- 
szło 70 szczerych zwolenników tej my- 
šli. Miejmy nadzieję, że nasza robota, 
choćby jak skromna, ale szczera i po- 
ważna, zjedna towarzystwu naszemu 
szczerą sympatyę i na całym obszarze 
Ukrainy-Rusi rzucą się szczerzy pra- 
cownicy. Miejmy nadzieję, że i mię- 
dzy biednym narodem ukraińsko-ru- 
skim znajdą się zasobni ludzie, którzy 
szczerą ręką złożą swoje ofiary na oł- 
tarzu narodowym i dopomogą, iżby 
bodaj dzieciom naszym udało się do- 
czekać ukraińsko - ruskiej akademii 
nauk.“ 

Niemniej gorącą była następna mo- 
wa profesora dr. Emila Ogonowskiego. 
„Pod koniec żelaznego wieku 19 — 
rzekł on — wschodzi nam zorza jasna. 
I da Bóg, w wieku 20 zawita dla nas 
piękna dola w bycie oświatowo-naro- 
dowym, i spełnią się słowa naszego 
proroka narodowego, że Ruś-Ukraina 
wspominać go będzie w rodzinie wiel- 
kiej, w rodzinie wolnej, nowej. Juścić 
my starsi nie doczekamy się zmar- 
twychwstania narodowego. Ale pocie- 
Sza nas to, iż występują nowi bojo- 
wnicy oświatowo-narodowi, zwłaszcza 
na Ukrainie, tej nieszczęsnej Ukrainie, 
która jak odarta sierota nad Dnie- 
prem płacze. Słuchają oni słów Szew- 
czenki: Walczcie, zwyciężycie! Wam 
pomaga Bóg, z wami siła, z wami wol- 
ność i prawda święta! W shd za tymi 
patryotami na Ukrainie, idą też młod- 
si bracia nasi na Rusi galicyjskiej ; 
oni to przejmą od nas pracę oświato- 
wo-narodową*. 

Obie te mowy wywołały ogromny 
zapał. 

Do żyjących dawnych 53 członków 
przyjęto 80 nowych; wybrano wydział, 
a prezesem Towarzystwa wybrano pro- 
fesora Barwińskiego; i ukonstytuowa- 
ły się trzy sekcye: filologiczna (dyre- 
ktor prof. Em. Ogonowski, zastępca 
prof. Partycki, sekretarz Stef. Maka- 
ruszka), historyczno-filozoficzna (dyre- 
ktor prof. Wachnianin. zastępca dr. 
Konst. Lewicki, sekretarz prof. kocow- 
ski) i przyrodniczo-lekarska (dyrektor 
prof. Werchratski, zastępca dr. Sielski, 
sekretarz prof. Szuchewicz). 

Następnie miał prof. Kocowski od- 
czyt o historycznej podstawie ..Słowa o 
połku Ihorewim*. 

Na tem skończyło się posiedzenie 
południowe, 


Publiczne posiedzenie akademii umiejętności. 


Kraków 11. maja. 

Wczoraj w południe odbyło się 
uroczyste doroczne posiedzenie Aka 
demii Umiejętności w czytelni tejże 
instytucyi. Salę ozdobiono portretami 
obu byłych prezesów tj. sp. Wężyka i 
JE. Majera, tudzież zasłużonych w pi- 
$miennictwie naszem mężów. Na try- 
bunie zasiedli zastępca protektora JE. 
dr. Julian Dunajewski, prezes hr. Sta- 
nisław Tarnowski i sekretarz prof, dr. 
Stanisław Smolka. Między członkami 
Akademii, którzy zajęli miejsca po 
obu stronach trybuny, z pozamiejsco- 
wych zauważyć było można dr. Bo- 
brzyńskiego, Rittnera, T. Pilata, W. 
Kętrzyńskiego i W. Ochenkowskiego. 
Naprzeciw trybuny zajęli krzesła dy- 
gnitarze i goście, mianowicie kardy- 
nał ks. Dunajewski, namiestnik, pre- 
zydent Zborowski, JE. Majer, rektor 
Madeyski prezydent Szlachtowski i 
wielu innych. 

Sala przepełniona publicznością. Fa- 

chową część sprawozdania za r. z. 
wykazującą, że w tym czasie wydała 
Akademia 20 tomów nowych, rozda- 
wano u wejścia. 
, Posiedzenie zagaił JE. dr. Duna- 
jewski, witając zebranych imieniem 
dostojnego protektora, poczem prze- 
szedł do oceny kierunku rozwoju prac 
akademickich, Podniósł przedewszyst- 
kiem nowe prace z. r. z dziejów hu- 
manizmu w Polsce, które zwróciły już 
na się 1 na instytucyę uwagę zagra- 
nicy, poczem zachęcając do pracy w 
imię haseł „wiara i nauka”, wskazał 
na chlubną przeszłość Akademii, koń- 
czącej w r. b. 20-lecie istnienia. 

Przemawiający z kolei prezes hr. 
Tarnowski przedstawił z ogólnego 
punktu widzenia postęp prac Akade- 
mii w r. Z, rozszerzając się nad do- 
niosłością faktu zlania się paryskiego 
Tow. historyczno-literackiego z Aka- 
demią, kt'ra natomiast w Paryżu zor- 
ganizowała stacyę naukową. Zakończył 
rzecz swą, jak zawsze wymowną, 
przytoczeniem słów Szujskiego, ZA- 
wierających program działa.ności Aka- 
demii. ; 

Z kolei sekretarz prof. Smolka od- 
czytał spis nowych członków Akade- 
mii, wybranych 30. października z. T. 
Na liście tej widnieją: i 

Na wydz. filologicznym Jasc 
nek czynny zagraniczny H. Sienk 
wicz, członkowie korespondenci: dr. 
P. Chmielowski w Warszawie, prof. 
L. Ćwikliński we Lwowie, prof. Joz. 
Kallenbach we Pofbgrgu, prof. Adam 
Miodoński i prof. L. Sternbach w Kra- 
kowie. 

Na wydz. dziejowo-filozoficznym 
jako czł. koresp. prof. Wł. Abraham 
we Lwowie, prof. Kleczyński w Kra- 
kowie, dr. M. Perlbach w Halli. O P. 
Pierling w Paryżu, dr. Prochaska i dr. 
Semkowicz we Lwowie. Do tej kate- 


ako czło 
le- 


goryi członków należeć miał śp. Lotar 
Dargun. 

Na wydz. matematyczno-przyrodni- 
czym jako czł. czynni: prof. J. Nie- 
dźwiecki we Lwowie i prof. A. Wit- 
kowski w Krakowie, korespondenci: 
prof. L. Birkenmajer w Czernichowie, 
S. Dickstein w Warszawie, Dr. W. Na- 
tanson i dr. A. Prażmowski w Kra- 
kowie. 

Odczyt programem objęty, a zapo- 
wiadający rzecz J. Klaczki o św. Fran- 
ciszku z Asyżu i gotyce włoskiej, w 
zastępstwie prelegenta, który telegra- 
ficznie zawiadomił o niemożności przy- 
bycia, wygłosił hr. Tarnowski. Oto 
jego treść. Dziwna sprzeczność pozor- 
nie panuje między asketycznym na- 
strojem św. Franciszka a wpływem 
potężnym, jaki wywarł na rozwój 
sztuki. Kluczem do rozwiązania tej 
zagadki jest obok mistycyzmu owa 
serdeczna miłość świętego do otacza- 
Jącej go przyrody. 

Zwrot ku gotyce jest w sztuce wło- 
skiej pewnym rodzajem przewrotu ar- 
tystycznego, na który zdobyć się mo- 
gła tylko genialna śmiałość wielkiego 
nowatora, niekrępowanego w niczem 
więzami rutyny. Nastrój duchowy św. 
Franciszka ciągnie go ku wzniosłości 
stylu ostrołukowego, działa tu może 
i krew francuska, płynąca w żyłach 
jego i znajomość pomników gotyki 
francuskiej, działają niezawodnie 
także, świadomie, czy nieświadomie, 
względy natury praktycznej. Zakon 
św. Franciszka jest pierwszym zako- 
nem, w którym jednostka nie w roz- 
myśląniu, nietylko w pracy nad wła- 
snem zbawieniem szuka celu życia, 
ale w pracy nad zbawieniem drugich, 
w działaniu na wielkie masy. Na to 
potrzeba świątyń nowego układu, prze- 
stronnych, gdzie głos z kazalnicy roz- 
lega się szeroko, gdzie ambona, w ro- 
mańskim kościele niknąca, zdobywa 
sobie dominujące miejsce. Wzorem go- 
tyki włoskiej staje się świątynia, zbu- 
dowana przez uczniów św. Franciszka 
na jego grobie w Asyżu; drugi zakon 
bliźniaczy, zakon kaznodziejski, chwy- 
ta się gorliwie franciszkańskich wzo- 
rów i przez te dwa zakony gotyka 
rozszerza się po całym półwyspie. 

Druga część odczytu zajmuje się 
rozbiorem odrębnych właściwości go- 
tyki włoskiej w porównaniu z zaal- 
pejską, kończy ją zaś ogólna uwaga o 
wpływie gotyki włoskiej na nastrój 
utworów Michała Anioła 1 Rafaela, na 
pierwiastki twórcze w dziełach kapli- 
cy Byxtyńskiej i Stanzów. Gotyka pół- 
nocna zepchnęła inne sztuki na miej- 
sce drugorzędne, gotyka włoska za- 
warła z niemi sojusz pełen miłości, a 
tak świątynia z Asyżu stała się ko- 
lebką wielkiego nowożytnego malar- 
stwa. 

W zakończeniu yroczystości sekre- 
tarz jeneralny odczytał sprawozdanie 
z konkursów załatwionych w ciągu 
roku bieżącego oraz nowo na rok bie- 
żący rozpisanych. Nagrody z fundacyi 
Barczewskiego otrzymali: nagrodę lite- 
racką dr. Władysław Abraham za dzie- 
ło pod tytułem „Organizacya kościoła 
w Polsce do połowy XII. wieku“, na- 
grode artystyczną Piotr Stachiewicz za 
dzieła w ciągu roku wystawione, a w 
szczególności za obraz „Pogrzeb gór- 
nika”. 

Nagrodę z konkursu JEksc. Majera 
przyznano p. Maryanowi Raciborskie 
mu za dzieło „Flora kopalna ziem pol- 
skich“. 

Ogłoszone zostały natomiast nastę- 
pujące konkursy: 1) konkurs z funda- 
cyi $. p. biskupa A. S. Krasińskiego, 
nagroda 1200 zł. Do konkursu dopu- 
szczone prace naukowe drukowane, lub 
niewydane jeszcze, które przysłane bę- 
dą w tym celu do Akademii po dzień 
31. grudnia 1894 r. Pomiędzy pracami 
równej wartości pierwszeństwo mają, 
według woli fundatora, pisma treści 
religijno-moralnej; 2) konkurs imienia 
Niemcewicza, przyjęty w spuściźnie po 
Towarzystwie historyczno-literackiem w 
Paryżu: a) Plany wojny tureckiej Wła- 
dysława IV. i geneza wojen kozackich; 
nagroda 1800 tranków ; termin przedłu- 
żony do 16. lutego 1894; b) Parlamen- 
taryzm polski do końca panowania Zy- 
gmunta I. Nagroda 2700 franków; ter 
min do 15. lutego 1895 r. 

Na tem zakończono posiedzenie. 


KRONIKA. 


Lwów dnia 12 maja. 


Na cześć prezesa Koła polskiego 
w Wiedniu p. Apolinarego Jaworskiego, da- 
li posłowie nasi na sejm i do Rady pań- 
stwa objad uroczysty, który się odbył wcezo- 
raj w sali Strzelnicy miejskiej. W pięknej 
sali nstawiono stoły w podkowę, a miejsca 
przy nich zajęli biesiadnicy w liczbie 100 
osób, między któremi znajdowali się też goście 
poznańscy: poseł na sejm niemiecki ks. Czar- 
toryski i hr. Czarnecki wł. dóbr z Poznań- 
skiego. Obok prezesa Jawerskiego zasiadł 
po prawej stronie hr. Badeni namiestnik a 
bezpośrednio po nm prezydent p. Biliński, 
po lewej ksiądz arcybiskup Morawski. Na- 
przeciw jako gospodarz uczty książę mar- 
szałek, mając obok siebie metropolitę Sem- 
bratowicza i hr. Ludwika Wodziekiego. 
- Szereg toastów rozpoczął marszałek kra- 
Jowy ks. Eustachy Sanguszko w te słowa: 
Zebraliśmy się, aby oddać cześć należną 
prezesowi Koła polskiego, cześć zasługom, 
które kraj cały coraz głębiej odczuwa. 
Wszystkie stronnictwa w kraju uznają, że 
prezes Koła polskiego posiada wszelkie za- 
lety, które winne być udziałem przewodni- 
ka reprezentacyi politycznej, w której są 
zastąpione wszystkie odcienie i partye poli- 
tyezne kraju — a w pierwszym rzędzie 
wszyscy umieją cenić absolutną dobrą wia- 
rę polityczną naszego szanownego prezesa. 
- Zebrania takie są dobre i potrzebne, bo 
dobrze jest. ażeby od czasu do czasu przy- 
pomnieć solidarność Koła polskiego we Wie- 


dniu ze sejmem. Oba te ciała reprezentuja 
te same cele, aspiracye i dążenia. 

Był czas, kiedy niewszyscy w kraju u- 
znawali drogi, któremi Koło polskie kroczy, 
za dobre. Dziś rzeczy się zmieniły. A jeśli 
się spytamy, czyją to zasługą? to odpowie- 
dzieć musimy, zasługą to męża, który objął 
przewodnietwo po śp. Grocholskim. 

Z całego serca Życzę Kołu polskiemn, 
aby postępowało długie jeszcze lata tą samą 
drogą pod światłem kierownictwem obecne- 
go prezesa. W tej myśli, podniosłem sercem 
i ze świadomością stanowiska, które zajmu- 
ję, wznoszę toast na cześć Koła polskiego, 
na cześć jego prezesa posła Jaworskiego. 

Za uznanie pracy swojej około dobra 
krajn, wyrażone przez nsta reprezentanta 
niejako całego obywatelstwa, bo przez naj- 
wyższego urzędnika krajowego i marszałka 
sejmu — podziękował zasłużony prezes Ko- 
ła polskiego w następujących wyrazach : 

Dziękuję wam panowie i koledzy szcze- 
rze i serdecznie za ten nowy dowód waszej 
dla mnie przyjaźni i życzliwości. Dzień dzi- 
siejszy, w którym reprezentanci kraju i po- 
słowie do Rady państwa goszczą tak ser- 
decznie swego kolegę, zaliczyć mogę do 
najpiękniejszych dni mojego życia. 

Stary jestem, to też pamiętam inne cza- 
sy, czasy młodości, kiedy każde cieplejsze 
słowo polskie, każda myśl polska trwogą 
napełniała. Dzisiaj z pokera składam dzięki 
Wszechmogącemu za to, że możemy swobo- 
dnie czuć i działać jako Polacy. Ćzcią i 
miłością przejęty jestem dla tego, który w 
dobrotliwej miłości pozwała nam być Pola- 
kami. pozwala nam pracować dla dobra 
dwóch szczepów, kraj ten zamieszkujących. 

Dzisiejszą owacyę, jakąście chcieli mnie 
zgotować, muszę odnieść do całego Koła 
polskiego. Jego to zasługą, żeśmy potrafili 
wywalczyć dla kraju pewne korzyści. Mamy 
to do zawdzięczenia jego solidarności, jego 
taktowi politycznemu, jego Świadomości o 
ścisłym związkn ze sejimem i krajem, od 
którego żąda poparcia i sądu bezstronnego 
i sprawiedliwego, choćby ostrego. 

Toast mój wznoszę na ręce naszego 
przewódey krajowego, czcigodnego naszego 
marszałka, który jako potomek dostojnej i w 
historyi naszej tak zasłużonej rodziny, daje 
nam przykład prawdziwej miłości kraju. Na 
cześć sejmu, na pomyślność kraju W ręce 
marszałka ks. Sanguszki. 

Wojciech hr. Dzieduszycki wygłosił prze- 
śliczny toast kochajmy się — pełen na- 
tchnienia i bogactwa myśli. Toast ten po- 
dajemy w całości, Brzmi on tak: 

Niegdyś rycerze zgroinadzali się na gru- 
zach wspaniałego królewskiego zamku spa- 
„onego przez wrogie olbrzymy, z którego 
porwano ukochaną, nieśmiertelną królewnę ; 
tę ubóstwianą zamknięto pod trzema klucza- 
mi i trzema zamkami w ciemniey a ryce- 
rze odbywali na gruzach turuiej, w którym 
nagrodą zwycięzcy miała być moc oswobo- 
dzenia więzionej a przez wszystkich nade- 
wszystko ukochanej. Ale choć to była wal- 
ka przyjaciół zgodnych co do celu, same 
zapasy sprawiły że ci przyjaciele zawrzeli 
gniewami i że zaczęli się między sobą mieć 
za przeciwników. 

Wieczorem, opuściwszy pole- zapasów 
zeszli się przy biesiadnym stole aby nezeić 
starego hetmana, który wiódł boje nad da- 
lekim Dunajem. Wtedy to przyszli do nich 
rycerze z nad Gopła i z pod Kruszwicy, z 
tarczą porysowaną od cięć otrzymanych w 
prawdziwym boju, z rzetelnym wrogiem. 
Ale ci rycerze walczyli także o oswobodze- 
nie więzionej kochanki. Rozwarły się tedy 
bratnie dłonie, stajały serca, łzy popłynęły, 
a mędrzec powstał pośród biesiadnego koła 
i podał wszystkim trunek czarodziejski, 
który wszystkich natehnął wspólną miłością 
i wszystkich powiódł wprost na wrogie 
olbrzymy. Pękły wrzeciądze więzienia i uko- 
chana wróciła do odbudowanego krółew- 
skiego zamku. 

I myśmy tu zgromadzeni przy biesiadzie, 
po zapasach, w których wszystkim chodziło 
o cel jeden, a w których jednak zawsze coś 
nakształt prawdziwej walki bywa — i my 
przyjmujemy Gości z nad Gopła, walczących 
ciężko i pośród ucisków o ten cel wspólny, 
o tę samą nieśmiertelną, nieszczęśliwa, na- 
dewszystko ukochaną ojezyznę. Oby trunkiem 
czarodziejskim zapewniającym ostateczne zwy-/ 
ciestwo, było ziszczenie się treści staropol- 
skiego zdrowia, którym ojcowie nasi wszyst- 
kie biesiady kończyli! W tym celu wnoszę: 
Kochajmy się! 

Ucztę zamknął bogatą w treści a wspa- 
niała co doformy mową ks. Witołd Czartory- 
ski. Mówił on: Jako przybyły z dalekich stron, 
ale od braci waszych, pozwalam sobie głos 
zabrać, by wam serdeczne od nich oddać 
braterskie pozdrowienie. Nad ziemią naszą 
dłngą i szeroką, krwią i łzami przesiąknię- 
ta, zawiesił Bóg lntnię. Przez długie lata 
brzmiała ona tonami żalu i skargi. Obecnie 
tony te zmieniły dźwięk swój. Praca i tru 
dy to obeene jej tony. Minęły czasy orę 
żnych zapasów, nastał czas pracy spokojnej, 
żmudnej, ale niemniej dla narodn ważnej. 
Wznoszę toast na pomyślność pracy wszy- 
stkich tn zgromadzonych mężów, pracy, po- 
dejmowanej pod hasłem miłości Polski. — 
Piję na cześć Polski. 

W usposobieniu podniosłem a wesołem 
rozchodzili się uczestnicy wczorajszego ze- 
brania, którego cel piękny, bo uczczenie za- 
sługi, niech będzie zachętą do pracy pnbli- 
cznej, która prędzej lub później łecz zawsze 
przez zdrowe społeczeństwo oceniona bywa. 
W życiu pnblicznem — jak życie uczy — są 
dwie drogi: jedna z myślą o sobie — często 
zwodnicza, lecz nie rzadko prowadząca do 
zaspokojenia miłości własnej, a więc bogata 
w zaszczyty i uposażenia; druga z zupełnem 
zaparciem się swego ja, a z myślą i celem 
jednym, to jest spełnienia i tylko spełnienia 
przyjętego obowiązku. 

Pierwsza niestety bywa częściej nsłana 
kwiatami, gdyż podstawą jej w regule ule- 
głość i godzenie się ze wszystkiem; druga 
łączy z sobą walkę, pełną jest przeto kol- 
ców i przykrośej, a jedyną jei nagrodą 
uznanie. 

Społeczeństwo więc, które uznaje i ceni 
zasługę prawdziwą, jest zdrowem, I dlatego 
to uczty na wzór wczorajszy, to nie zabawa 
tylko towarzyska, bo w niej streszcza się i 
tkwi myśl głębsza i szlachetniejsza, bo na- 
Broda i ocena  pożytecznej służby publi- 
cznej ! 

Nadmienić winniśmy, że w czasie uczty 


jak najliczniej tę petycyę. 


nadszedł telegram od ministra Zaleskiego, 
w którym przyłącza się całem sercem do 
uznania dla wielkich zasług p. A. Jawo:- 
skiego. 

Mianowania. Koncepista skarbowy Ka- 
zimierz Gałecki mianowany został konce- 
pistą ministeryalnym. 

Przeniesienia. Dyrekcya poczt prze- 
niosła ofiecyała Emanuela Haydera z Sokala 
do Lwowa, oficyała Bronisława Gidlewskie- 
go z Jarosławia do Sokala, powierzając mu 
naczelnietwo tamtejszego urzędu a oficyała 
Bronisława Ciechanowicza ze Światyna do 
Dębiey dworca, poruczając mu kierownictwo 
tegoż urzędu. 

Wybór prezydenta m. Lwowa. 
W środę wieczorem zebrała się nowo wy- 
brana rada miejska w pelnym komplecie 
celem dokonania wyborów prezydenta i wi- 
ceprezydenta miasta. Z pp. radnych nie ja- 
wili się tylko pp. Apolinary Stokowski, br. 
Roman Gostkowski i Robert Klein, którzy 
słabością usprawiedliwili swoją nieobecność 
i radca dworu dr. Leonard Piętak, który 
złożył swój mandat do rady. bosiedzeniu 
przewodniczył najstarszy wiekiem radny 
prof. dr. Małecki i tenże powoławszy na 
sekretarzy pp. hr. Borkowskiego i Kordysa, 
zarządził głosowanie kartkami na prezy- 
denta. Głosowanie wydało następujący re- 
zultat: Edmund Moehnacki otrzymał głosów 
45, dr. Adam Czyżewicz 37, dr. Mała- 
chowski 2, dr. Gryziecki 3, Schayer 1, bia- 
łych kartek oddano 8. Ponieważ nikt nie 
otrzymał wymaganej większości 51 głosów, 
zarządził prof. Małecki powtórne głosowa- 
nie, przy którem p. Edmund Mochnaeki 
otrzymał głosów 53, dr. Adam Czyżewiez 
35 głosów, dr. Marchwieki 1 głos, dr. 
Gryziecki 1, białych kartek oddano 6. Tak 
wybrany został p. Edmund Mo- 
chnaeki po raz trzeci prezydentem 
miasta. P. Mochnacki oświadczył, że 
przyjmuje wybór a dziękując za zaszczytne 
zaufanie, przyrzekł pracować dla dobra mia- 
sta z całem poświęceniem, ile mu sił star- 
czy i upraszał wszystkich radnych 0 do- 
datnią pomoc. 

Następnie zarządził prof. Malecki gło- 
sowanie na wiceprezydenta. Głosowanie wy- 
dało następujący rezultat: dr. Zdzisław 
Marchwicki otrzymał głosów 79, a próźnych 
kartek oddano 4, a 18 głosów zostało roz- 
strzelonych na 8 osobistości. Wybrany 
przeto został ogromna większością dr, Zdzi- 
sław Marchwieki, a wybór jego przy- 
jęty został hucznemi oklaskami. P Mar- 
chwieki dziękując za wybór rozwinął pro- 
gram działalności nowej rady, która bierze 
sobie za zadanie: reformę magistratu i ad- 
ministracyi miejskiej, wystawę krajową, ka- 
nalizacyę miasta i wodociągi. 

Nie chcemy wątpić, że p. Mochnacki, 
skoro zaszczycony został ponownym wybo- 
rem, weźmie się obecnie energicznie do 
pracy około dobra miasta a znając liczne 
niedostatki i ujemne strony gospodarki 
miejskiej uczyni wszystko i to rychło by 
złemu zapobiedz. 

Posiedzenie rady miejskiej odbędzie 
się w sobotę d. 13. bm. o godz. 7 wieczo- 
rem. Na porządku dziennym: podział rady 
ne sekcye. 

Wiadomości dyecezyalne. Gr. kat. 
dyecezya lwowska. Kanoniczną instytucyę 
otrzymali księża: łukasz Nestor na Remi- 
zowce, Jan Kulicki na Markopol i Roman 
Szeparowiez na Dobrzany. Prawo używania 
odznak kanonika otrzymał ks. Sylwester 
Hardziński, paroch w Środopolcach 

Glmnazyum dia kobiet. Wydziały 
towarzystw : „Czytelni dla kobiet*, „Związku 
koleżeńskiego byłych seminarzystek*, „Sto- 
warzyszenia oszczędności kobiet* i „Stowa- 
rzyszenia nauczycielek" zamierzają wnieść 
do sejmu petycyę o założenie gimnazyum 
żeńskiego. Wzywają przeto specyalną odezwą 
kobiety w całym krajn, aby podpisy wały 
We Lwowie ar- 
kusze do podpisów wyłożone będą w księ- 
garniach chrześcijańskich, w Czytelni dla 
kobiet i w Stowarzyszeniu nauczycielek. 

W programie zjazdu delegatów związ- 
ku polskich gimnastycznych towarzystw jest 
przyjęcie ną dworcach kolejowych 13 b. m. 
wieczrem przez komisyą kwaterukową. Ww 
Niedzielę 14 p. m. o 8 rano msza w kate- 
drze, © godzinie 9. pierwsze posiedzenie W 
w sali ratuszowej, na którem uczestników 
powita prezydent miasta 1 prezes Sokoła 
lwowskiego, Dalszy ciąg tego posiedzenia 
o godzinie 3, a o 6 wieczorek w sali Sokola 
W sali Kasyna miejskigo o godz. 8 wieczo- 
rem odbędzie się przyjęcie delegatów i wie- 
czornica dla członków Sokoła lwowskiego. 

Festyn akademicki mający się odbyć 
na początku czerwca powszechne zaczyna 
budzić zainteresowanie. Lwowianie a eo waż- 
niejsza piękne Lwowianki pragnęłyby już 
po długiej zimie i dżdżystej wiośnie użyć 
świeżego powietrza i rozrywki wśród zi eleni 
i kwiatów. Sposobność do tego da festyn, gdyż 
komitet nie skąpi pracy, by pobyt na Wyso- 
kim Zamku uprzyjemnić publiczności. Dnia 
festynu jeszcze nie oznaczono, załeżeć to bo- 
wiem będzie od odpowiedzi jaką nadeśłą 
astronomowia, którym komitet zadał za- 
gadkę: „którego dnia lgo czy 4go będzie 
pogoda.“ Wobec tego aui wątpić że Zamek 
zapełni zię doborową publicznością. Nade- 
słano też już kilkaset pięknych fantów dla 
loteryi fantowej. Sukces jaki odniósł raut 
akademicki pozwala przypuszczać że i festyn 
tegoroczny wypadnie również wspaniale. 

Prywatne egzamina nauczycielek 
robót ręcznych kobiecych , rozpoczną 
się w Seminaryum nauczycielskiem żeńskiem 
we Lwowie we wtorek dnia 27 czerwca o 
godzinie 8 rano. Kandydatki, które zamie- 
rzają składać ten egzamin, mają wnieść po- 
danie do Dyrekcyi zakładu w terminie do 
dnia 15 czerwca. Do podań należy załączyć : 
a) metrykę urodzenia na dowód ukeńczonego 
18-go roku życia, b) świadeotwo zdrowia; 
c) świadectwo moralności i d) ostatnie świa- 
dectwo szkolne. 


Poranek muzykalno deklamacyj- 
ny odbył się wczoraj w zakładzie wycho- 
wawczym dla dziewcząt pani Maryi Zagór- 
skiej. Obszerna sala wykładowa, zapełniła 
się publicznością, złożoną z przyjaciół i ro- 
dziców młodzieży, pobierającej naukę w in: 
stytucie pani Zagórskiej, tudzież z grona 
nauczycielskiego tego zakładu. Produkcye 
wykonane były wyłącznie siłami młodziut- 
kich wychowanek zakładu, a mimo to wy- 
padły prawdziwie koncertowo. W program 


wchodziły śpiewy choralne i solowe, dekła- 
macye polskie i franenskie, tudzież gra na 
fortepi.nie. Skromny dochód, jaki przyniósł 
wczorajszy poranek przeznaczyła zacna kie- 
rowniczka zakładn na kolonie rymanowskie 
— młodziutkie koncertantki wczorajsze speł- 
niły tedy zarazem dobry uczynek, za który 
zarówno im. jak i przewodniczce ich, kształ- 
cąej nietylko umysły, ale i serduszka swych 
wychowanek, szezery należy się poklask. 


„W szkole żeńskiej im. Staszica 
dnia 8. bm. odbył się uroczysty obchód pa- 
trona tego zakładn św. Stanisława. Po od- 
bytem nabożeństwie w kościele 00. Domi- 
nikanów, zgromadziła się dziatwa w sali 
gimnastycznej, przyozdobionej artystycznie i 
malowniczo w kobierce i kwiaty. Młodzież 
ustawioną klasami, powitała serdecznemi 
słowy kierowniczka, wyjaśniając w jakim 
celu władze szkolne te uroczystości ustano- 
wiły, zaznaczając, że słusznie obrano w tej 
szkole na patrona św. Stanisława, przedsta- 
wiciela wiary tak silnej, że nawet umar- 
łych wskrzesza — gdyż kobieta bez żywej, 
czynnej wiary jest jak okręt bez steru; gdy 
burze nań uderzą -— zginie! Następnie ks, 
katecheta w swej mowie przedstawił żywot 
św. Stanisława Szezepanowskiego i zachęcił 
uczennice do naśladowania cnót tego świę- 
tego tj. pokory, cierpliwości, poświęcenia i 
wdzięczności względem Boga i Indzi a mi- 
łości do kraju rodzinnego. Po mowie ks. 
katechety nastąpiły ze zrozumieniem i pię- 
knie wygłoszone deklamacye uczennic i śpie- 
wy pod kierownictwem nauczycielek, Tak 
podniesione umysły tem, co piękne i wznio- 
słe pożegnała kierowniczka temi słowy : 
„Daj Boże, żebyście odniosły zamierzone ko- 
rzyści z tej uroczystości, a na przyszły rok 
szczęśliwie i wesoło znowu się tu zebrały, 
a teraz nie traćcie chwil w murach, wra- 
cajcie do domu i używajcie pięknego dnia 
wiosennego !* 

Lekarską dyrekcyę „Maryówki* 
objął dr. Stanisław Dekański, sekundarynsz 
szpitala głównego. lekarz zdołny, sumienny 
1 cierpliwy. Zeszłego lata był pomocnikiem 
w słynnym zakładzie hydropatycznym dr. 
Ebersa w Krynicy, a niedawno temu wrócił 
z objażdżki po sławnych zakładach hydro- 
patycznych za granicą. 

Z dziennika policyjnego. Onegdaj 
na ulicy Jagiellońskiej umarł nagle Ajzyk 
Fiszer, kupiec, lat 61 liczący. Powodem 
śmierci było porażenie serca. Zwłoki odsta- 
wiono do prywatnego mieszkania zmarłego. 

Józef Łuczejko, rodem z Rudna powiatu 
lwowskiego, lat 23 odsiadujący karę wię- 
zienia, zbiegł onegdaj z zewnętrznych robót 
w cegielni „Stillerówka." Był on wzrostu śred- 
niego, okrągłej twarzy, brunet, ubrany w o0- 
dzież więzienną. 

Oszuści, którzy, jakto przed kilku dnia- 
mi donosiliśmy, obrabowali z pieniędzy kil- 
ku już ludzi, a to ofiarując im na sprzedaż 
rzekome falsyfikaty guldenowe austryackie, 
zostali wczoraj przytrzymani. Chcieli oni 
dałej prowadzić swój proceder, jednakowoż 
ajenci policyjni udaremnili ostatni ich wy- 
stęp i obu uwięzili. Są nimi Marek Zajdłer 
i zięć jego Hersz Stein, obaj rodem ze Śnia- 
tyna. Zajdler był krawcem, a Sztajn komi- 
wojażerem 0d kilku tygodni już przebywa- 
li we Lwowie i prowadzili swoje przedsię- 
biorstwo. 

Za spokój duszy ś. p. Władysława 
Zawadzkiego żołnierza wojsk polskich z r. 
1863 odbyło się żałobne nabożeństwo w 
piątek dziś o godzinie 11 rano w kościele 
00. Bernardynów. 

Rezygnacya dr. SŚzlachtowskiego 
z prezydentury miasta Krakowa. Na posie- 
dzeniu krakowskiej Rady miejskiej dnia 10 
bm. wiceprezydent Friedlein przed przystą- 
pieniem do porządku dziennego oświadczył, 
że otrzymał od prezydenta Szlachtowskiego 
dwa pisma, jedno adresowane do Rady, 8 
drugie do niego, następującej treści: 

Do Szanownej Rady miasta Krakowa- 
Z nwagi na mój wiek, ubytek sił i stan 
zdrowia, widzę się zmnszonym złożyć s 
dność prezydenta miasta Krakowa w iske: 
o przyjęcie mojej rezygnacji. Feliks Szlach- 
towski. 3 

Do Wielmożnege pana Friedleina wice- 
prezydenta. W załączonem piśmie do Rady 
miasta składam godność prezydenta. Proszę 
o odezytanie tego pisma na dzisiejszem po- 
siedzeniu Rady miasta, Proszę także o nezy- 
nienie wniosku, aby moja rezygnacya zaraz, 
bez odesłania do Sekeyi przyjętą została. 
Z wysokiem poważaniem Feliks Szlach- 
towski. 

Po przemówieniach dra Zolla i dra Koh- 
na, aby rezygnacyi dra Szlachtowskiego nie 
przyjmywać, wybrano deputacyę z pp. Fried- 
leina, Mnaczkowskiego i Rottera, która na- 
tychmiast udała się do dra Szlachtowskiego 
prosić go o cofnięcie wniesionej rezygnacji. 
Członkowie Rady pozostali tymczasem w Sali 
obrad. W pół godziny powróciła deputacya 
z oznajimieniem, iż dr. Szlachtowski przed- 
stawiwszy różne powody, miedzy niemi naj- 
ważniejszy brak zdrowia, rezygnacyi swej 
nie cofnął, Wobec tego na wniosek p. Mucz- 
kowskiego uchwalono: Rada miasta z żalem 
przyjmuje do wiadomości rezygnacyę dra 
Szłachtowskiego z godności prezydenta i po- 
leca wiceprezydentowi p. Friedleinowi, aby 
w porozumieniu z przewodniczącym  sekcyi 
obmyślił sposób godnego wyrażenia wdzię- 
ezności za położone dla miasta zasługi. 

Z aury. W Bolechowskiem pannją do- 
tąd wielkie zimna w towarzystwie wiatrów 
i śniegu lub ulewy. Bydła którego nie ma 
już czem karmić w stajni, nie można też 
wcale jeszcze wypędzać na pole. 

W okolicy Lwowa w stronie Brzuchowie 
szalała onegdaj burza, która znaczne szkody 
poczyniła w tamtejszych lasach. Jedno ze 
zwalonych drzew zerwało telegraficzny drut 
kolejowy i przerwało komunikacyę telegre 
ficzną na tej linii. 

Nowy urząd pocztowy. Z dniem 
14 bm. wejdzie w życie nowy urząd POCZ. 
towy i telegraczny w Prądnika białym pod 


Krakowem. : 
lacheckiej znikł Jan Po. 
Z Bilki Sala ZA 


ow pozostawiwszy 
Lrsed | BiG łaty był w Kulparkowie, a 
teraz Znowu zachorował i przed 5 tygod- 
niami znikł nagle z B'łki boso, ubrany w 
kożuch. Wiadomość o Popowie zakomuniko- 
wać należy do tamtejszego proboszcza. 

z Rohatyna piszą nam, że zapowie= 
dziany na dzień 7 bm. muzyczno - wokalny 
wieczorek Sokoła powiódł sie znakomicie. 
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Wieczorek rozpoczął krótkim leez serdecznym, 
pelnym prawdziwie poetyckiego polotu wier- 
szem miejscowy sędzia p. Stieber, który 
z właściwą sobie werwą zachęcał wszystkich 
obecnych do wstąpienia w szeregi sokołów. 
Nagrodzono go za to hucznymi oklaskami, 
skutek zaś zachęty był ten, że zaraz po wie- 
czorku kilka z miejscowych i dwie zamiej- 
scowe panie wpisały się do Towarzystwa 
z oznajmieniem, iż rzeczą ich będzie posta- 
rać się jak najrychlej o to, aby Sokół miał 
własny sztandar. Następnie wykonał chór 
Jareckiego „Straż nad Wisłą“, poczem panna 
Kazimiera Szamocianka odegrała „Matteia 
Grand Valse“, a p. W. odśpiewał wcale 
poprawnie z „Halki* Moniuszki „Recitatiyo* 
i „Dumka Stefana*. Najpiękniejszymi pun- 
ktami programu były: „Kujawiak* Kazi- 
mierza Łady, gra na skrzypcach p. Weiss- 
berga zakompaniamentem fortepianu i „Ma- 
rzenia Sokoła", odegrane z prawdziwem wir- 
tuozowstwem przez umyślnie w tym celu 
przybyłego ze Stanisławowa p. Hackera. 
Również dobrze wypadła gra na cytrze pan- 
ny M. Worobkiewicza „Jakbym znała* i 
Niżankowskiego „Hulały", odśpiewane przez 
chór sokołów, wywołały burzę oklasków. 
Zakończono wieczorek chórem „Do pracy“. 
Prawdziwą niespodzianką dla słuchaczów 
był występ pana Rożańskiego, który zmu- 
szony był zastąpić jednę z chorych neze- 
stniezek, a który z uczuciem wypowiedział 
wiersz Lenartowicza „Bitwa Racławicka*. 
Komitet zabawowy ułożył jnż kilka wycie- 
czek na przyszłość i można się spodziewać, 
że wypadną one również znakomicie. 
A ker. Fabryka sukna Franciszka Za- 
jączka w Kętach święciła uroczyście dzień 
3 maja, jako 25-letnią rocznicę założenia 
przedsiębiorstwa Po uroczystem nabeżeń- 
stwie, odbytem w klasztorze Sióstr Kapucy- 
nek, robotnicy podażyli do fabryki, gdzie 
dla a: BĘ zono zabawę, 

amobójstwa w i 
wa odebrał sobie życie CAŁĄ Mie 
letu pomocnik kowalski Zdzisław Juni, w 
wieku 26 lat. Przyczyną tego była obawa 
przed karą. Poszedł na pola Denysowskie 
i tam dwukrotnie strzelił do siebie, 

W Warszawie wystrzałem z rewolweru 
obebrał sobie życie 28-letni kupiec Ludwik 
Krauze. 

Kontrole celne. Minister skarbu za- 
rządził od 1 bm. ulgi przy kontroli towa- 
rów w powiatach nadgranicznych. Podlegać 
będą kontroli jak dotychczas tylko kawa, 
sól kuchenna, oleje miberalne. Przy innych 
towarach podlegających  cłu, odbywać się 
będzie tylko kontrola transportu. 

Zmowy we Wiedniu. Mimo ciągłych 
aresztowań między strejkującymi robotnikami 
ciesielskimi zmowa ich trwa dalej i nię za- 
nosi się wcale na rychłe jej zakończenie, 
Natomiast fabrykanci apretury prawie na- 
pewne pójdą dalej na drodze ustępstw i to 
jeszcze w tym tygodniu. Strejkujące robot- 
nice urządziły onegdaj wycieczkę w okolice 
Wiednia a w pochodgie przez miasto, który 
wśród śpiewów i w wielkim porządku się 
odbył, wzięło udział przeszło 1000 kobiet. 

Joksi otrzymał obywatelstwo honorowe 
miasta Oedenburga. : 

Przeciw Reindlowi, adwokatowi 
wiedeńskiemu , który niedawno temu sam 
oddał się w ręce prokuratoryi i sądu, sez- 
uając że dopuścił się liczpych malwersacj i 
ua szkodę swoich klijentów, przeważnie naj- 
pierwszej arystokracyi — dalsze śledztwo 
zastanowiono. 

Sobótki. Grono artystów i literatów 
polskich, zamieszkałych w Paryża, postano- 
wiło urządzać raz na miesiąc koleżeńskie 
obiady pod nazwą „Sobótki*. Pierwszy taki 
obiad odbył się w przeszłą sobotę dnia 6. 
bm. w restauracyi Quai des Grands Au- 
gustins. w której niegdyś Balzac stale bie- 
siadował. Uczestnikami „Sobótek* są pp.: 
Axentowicz, Fałat, Godebski Ksawery, Gór- 
ski Władysław, Jasiński, Korzeniowski, 
Miekiewicz, Paderewski, Porębowicz, Rey- 
chan, Stanisławski i Stojowski. 

łłoczyńcow, którzy w dniu 1. lutego 
br. popełnili znaczną kradzież klejnotów na 
szkodę hrabiny Flandryi w Brukseli, wyśle- 
dziła polieya belgijska. ale cała szajka, 
złożona z 6 osób zdołała umknąć do Ame- 
ryki. 

t Cimperman Józef, niepospolity po- 
eta słoweński, zmarł przed paru dniami. 
Urodzony 1847 r. w Lublanie w wieśnia- 
czej rodzinie, ukończył szkołę ludową w Bu- 
dapeszcie, ale wnet potem spadło nań nie- 
szezęście, które zniweczyło wszelkie nadzie- 
je, pokładane w nim przez biednych rodzi- 
ców. Sparaliżowany odtąd nie mógł uczęsz- 
czać do szkół i jedynie pomoc brata Fran- 
ciszka, przedwcześnie zmarłego również 
poety i przyjacieła Gornika, umożliwiła mu 
przyswojenie sobie wykształcenia gimnazya]- 
nego i języków klasycznych, francuskiego, 
niemieckiego i włoskiego. Tak uzbrojony w 
wiedzę wystąpił po raz pierwszy w r.1865 
z wierszem „Do kraju rodzinnego“ w To- 
warzyszu nauczycielskim i odtąd został 
stałym współpracownikiem Dzwona i innych 
pism słoweńskich. Wydany w r. 1869 zbio- 
rek pieśni zyskał inu imię wśród Słoweń- 
ców, ale dopiero r. 1888 dodał doń drugą 
seryę. Poezye biedaka schorowanego tchną 
tonem elegijnym, który jednak poeta stara 
się stłumić całą siłą duszy, z Jaką aż do 
ostatniej chwili znosił swój 108 nie do po- 
zazdroszczenia ! 


Sztuki piękne. 


Teatr. 


Bepertoar teatralny. W teatrze hr. 
Skarbka: Dzis w piątek ostatni pożegnalny 
występ p. Wincentego Rapackiego, artysty 
teatrów warszawskich „Pawie kochanku“ ko- 
medya w 3 aktach J. I. Kraszewskiego. 
Jutro po raz drugi „Muszkieterzy w kon- 
wikcie* (Les mousquetaires au Couvent) 
operetka w 3 aktach przerobiona przez St. 
Zaborskiego, z muzyką L. Varney'a. 

Przedstawienia teatralne rozpoczynać się 
będą z dniem dzisiejszym o godzinie pół 
do ósmej. 

* „Watsżka*, dramat Aurelego Urbań- 
skiego, który odegrany będzie w poniedzia- 
łek po raz pierwszy na lwowskiej scenie- 
bndzi gorące zainteresowanie nietylko w koe 
łach literackieh i dziennikarskich, ale takżn 
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GAZETA NARODOWA z Soboty nia 13. Maja 1893. 3 


Przyjechali do Lwowa 


dnia 12. maja. 


z ae naszej publiczności. Piękny te, płacenia drugiej raty 1.000 zł., względem |dzielenia zasiłku na koszta regulacyi |ną; mobilizacyę będzie można łatwo i|mów obstrukcyjnych, Izba jednak u- 
u h prog piewcy pełnych grozy chwil którego kupujący poddać się ma doraźnej |rzeki Wiszni i petycyę gmin Bielany, szybko przeprowadzić. znała posiedzenie za nieustające aż do 
z cziejów naszych, znany jest zresztą naszej egzekucyi, ma być równocześnie z zain-|Łęki, Nowawieś i Kańczuga o dokończe- załatwienia sprawy. Od onegdaj po- 


publiczności, która już przed czterema laty |tabulowaniem kupującego za właściciela | nie przekopu z Bulówki i Macochy do i i ; IL, Żorża. K i i S 
s dE . ące í sięstwo bułgarsey przybyli . s a 5 s otel Żorga. K. Pawlikowski z Brze 
= w go w ręce i po w nim bar- nabytego ciała OB anego w Skałacie, w | Soły. do OŚ i ii oda cał daj WEŃ upa PORT Da U: ścian, | T.Federowicz z Klebanówki, B. Za- 
| Przedstawienia i siłę p omatyczną, stanie biernym tego ciała zaiatabulowany. Do zbadania Wydz. kraj. odstąpiono |cem w dalszą drogę. Tegoż dnia przybyli cach zArządzono środki ostrożności durowiez z Wołezkówie, J. Frommel z ry 
We o a pogre y TN „Gdy z kolei przyszło na porządek |petycyę Wydziału pow. w Bohorodcza- | ministrowie bułgarscy Stambułow, Gre- przeciwko możliwym ruchom. włosiowa, St. Kotarski z Bozysk, M Za- 
a kę się o ile pasja w ŻA ze pozo-|dzienny' sprawozdanie komisyi gminnej |nach i gminy Bohdrodczany w sprawie kow i Żiżkow do Sistowy, gdzie ich lud Waszyngton d. 12. maja. Prezydent krzewski z Czołhan, L. Anlich z Łuckiego, 
je z dramaturgiem PA zw więc, żejo wniosku p. Fruchtmanna w sprawie | regulacyi Bystrzycy sołotwińskiej i na- z zapałem powitał. W porcie sistowskim | Stanów Zjedn. podpisał traktat z Ro- J. Kurkowski z Harklowy, St. dr. Stano- 
z niecierpliwością oczekuje chwili, w której |uchwalenia ustawy gminnej dla mast| worniańskiej. przygotowano dla księstwa bramy tryum-|syg o an, P p ETET a J. Romaszkan z Bukowiny, L. Doms 

będzie mogła przyklasnąć ulubionemu swe- |nie objętych ustawą gminną z 13. mar-| Nad petycją reprezentacyi gminy |falne. Dziś mają księstwo przybyć do Lom- li a a emv yawan ape zaitan M. sBeckef ze ZłowóWać 
mu pisarzowi. ca 1889 i dla miasteczek — po-eł Da- Jasła o opust Z czynszu dzierżawnego Palanki. ś sLiępców. Hotel Europejski. E. Kański z Hołot- 
> wid Abrahamowicz, zażądawszy prawa poboru opłat krajowych od kon- kowa, J. Taremkiewiez z Wiednia, J. Kel- 
E głosu, zaznaczył, że gdy na początku sumceyi trunków spirytusowych słodzo- W Grecyi wybuchło przesilenie mini- A seri | Jer Z Wiednia. J. Szewczyk z Krakowa, 
SET bigg sesyı c tilka w po nych i piwa w powiecie jasielskim — |steryalne z powodu, że gabinetowi Tri- P U <A ee DL A. Held z Wie- 

co do zmiany ustawy gminnej, to nale- 7 j iennego s. Ą Ę a ; A > nia, J. Bicla rakowa. 

N T. y yg j przeszedł sejm do porządku dzi 80» kupisa nie udało się zaciągnąć pożyczki. Dział ekonamiczny. llotel Imperial, R hr. Łubiński z 


żałoby na razie jeszcze nie uchwalać|ą petycyę gmin powiatu podhajeckiego |jnnemu gabinetowi zapewne tem mniej 
proponowanej ustawy, Mowca wnosi tedy w sprawie nadużyć egzekutora podatko- się to powiedzie. 
odroczenie dyskusyi nad sprawozdaniem | wego, przekazano rządowi do załutwie- 


S JĄ Ponikwy. W. hr. Michałowski z Krakowa. 
Eneyklopedya rolnicza. Dziesięć lat M. br. Rej z Przecławia, 8. br. Zamoyski 


Lwów d. 12. maja. 
upływało od wydania pierwszej Encyklo- 


Dzisiejsze 18 posiedzenie za . + . cj s $ i 5 g > n Á E a E f 3 A 
; poczęło komisyi gminnej o wniosku p. Frucht |nia. Odrzuceniem etycyi dzierżawcy AE A TE 4 aa | Krakowa, L. Chrzanowski z Krakowa, 
E aa RY południe, zawiado- mana aż do czasu dyskusyi nad ogólną | dochodów mytdiczych BEE 0 0- TELEGRAMY były PA an nić fed Wiśniewski z Królestwa polskiego, S. 
lit posłowi Br ge; marszałka, że udzie- | reformą ustawy gminnej. ] pust z czynszu dzierżawnego — wyczer- h ne i nabywano je w antykwarniach A % Jędrzejowiez z Jasionki, S. Lowy z Buda- 
ge urlopu rykczyńskiemu dwudniowe- Wniosek ten poparł także członek pano dzisiejszy porządek dzienny. Wiedeń d. 12. maja. Według Polje | 12ch niebywale wysokich. P pesztu L. Laueli z Budapesztu, S L. Nie- 
p Pic poczem odczytano wniesione | Wydziału kraj. p. Wereszczyński, żąda- Nastąpiły wnioski i interpelacye. z . sł He g Polit. ME jag Pobidką byt tpodnietyźaja | PIESKI 2 Wieliczki, W. hr. Krasicki z 
dosi Jm ciągu petycye, których ilość |jąc odesłania całego sprawozdaniu doj Poseł Fruchtmann i towarzyszejC0%. car zamyśla wkrótce odbyć w|zarządu muzeum rzemysłu i rotnietwa w | nania, S. Chapowski z Poznania. 

€Ba obecnie 79 k (32 „6 A zj Hotel Metropole. Baron Pilersderff z 


Warszawie do podjęcia nowego wydania En- 


8 cyfry. Wydziału kraj. dla dokładnego zbadania |domagnją się uchwalenia rezolucyi do Sebastopolu przegląd całej foty czar- 
eyklopedyi, dzisiejszym odpowiadającego po- 


Z porządku dziennego odesłano doji przedłożenia odpowiedniej ustawy NA|rządu % wezwaniem bezzwłocznego utwo- nomorskiej, Wiednia, Landau z Wiednia, Wojciechow- 


właściwych k a p > gi . . k . Ę 7 . > * 3 == a : 

; en komisyj sprawozdanie Wy- najbliższej sesyi sejmowej. , [rzenia sądu obwodowego w Stryju, któ- Budaneszł. d. NN MEDON ski z Dąbrowy, Aichmüller ze Strzyja, Wo- 

działu kraj, w przedmiocie utworzenia P, Abrahamowicz przyłączył się|ry już nawet rozporządzeniem ministe- obaw ce 0 aleni Rae Złożona w tym celu redakcya przeko- łosiańska ze Stryja, Dawidowiez z Bursz- 

przy szkołach rolniczych w Dublanach ijdo tego ostatniego życzenia — poczem | ryajnem został postanowiony. a n g pr: silonia ea ineto- nała się wkrótce, że wszystkie prawie dzia- tyna, Klein z Budapesztn, Podolski z Żoha- 
cała lzba z wyjątkiem klubu lewicy i P. Huryk i towarzysze żądają awo- | wego. Przyczyną nie byłby kościelno- ły nowych wymagają opracowań, wstrzy- |02% Jaśkiewicz z Radziechowa. 


Czernie owie stałych posad kasyerów, 
rachmistrzów i pisarzy; sprawozdanie |kilku posłów ruskich głosowała za wnio- 
Ha kraj. w sprawie założenia stacyj|skiem p. Abrahamowicza, odraczającym 
wiadczalnych przy szkołach rolni-|uchwalenie tej ustawy do przyszłej sesyi 
czych w Dublanach i Czernichowie i|sejmowej. 
Sprawozdanie Wydz. kraj. o Banku kra- 4 kolei uchwalono: Na pokrycie po- 
Jowym, łowy kosztów budowy nowego gmachu 
a. Al wniosek Wydz. kraj. zatwierdzo- |szpitalnego w Wadowicach wedle planu, 
Z yi bas posła na sejm Skrzyńskiego |który przez władze krajowe przyjętym 
wiatu pi z kuryi gmin wiejskich po-| zostanie, zezwala się na I a 000 
zwłot rzozowskiego a marszałek bez-|pożyczki w kwocie maksymalnej 28.0 
"zie odebrał od niego przyrzeczenie | zł.. której odsetki i raty amortyzacyjne 
poselskie, opłacane być mają przez podniesienie 
im stępnie p. Trzecieski referował taksy leczenia tego szpitalu, pod warun- 
gy lem komisyi administracyjnej w |kiem, jeśli resztę kosztów budowy gmi- 
pera wie ustalenia terminu|na Wadowic pokryje z własnych fundu- 
Wolywania sejmów. Komisya | szów. 


lotel Kulma, P. Pawłoski z Nowo- 
szyc, J. Czarnecki z Starej Wsi, F. Wanio 
z Brzozowa, Ks. M. Onyszkiewicz z Bojan- 
ca, K. Mrozowski z Bojanca, Ke. L. Jarem- 
kiewicz z Bruchnal, J. Lityński z Podłub. 


łania przez Wydział krajowy aukiety co polityczny program rządu, ale uroczy- 
do zbadania przyczyn emigracyi z Ga-|stość odsłonięcia pomnika dla pole- 


licyi. ) ztó 
p, Ant. hr. Wodzicki interpeluje ganot zawodowa AIEJE 


mano więc druk dzieła do czasn natronia- 
dzenia artykułów w odpowiedniej liczbie, 
powołano delegacyę wykonawczą do stałego 
| „ad e" A czuwania nad stroną redakcyjną, pieczę zaś 

rząd co do umundurowania uczniów szkół się odbyć 21 bm. M tej sprawie odby- nad stroną techniczna przedsięwzięcia panu 
średnich a w szczególności kiedy rząd u-| WAJĄ się rokowania rządu z opozycyą. | Aleksandrowi Trylskiemu powierzono. Uzu- 
mundurowanie zaprowadzi. Rząd przyrzeka wziąć oficyalnie udział |pełniwszy w ten sposób organizacyę swoją, 
P „Koniec posigdien giasgo ih kreta w patryotycznej tej uroczystości, ale RK kit prowadzić będzie EA Fam 
U alg SFOR pod warunkiem, że nie odbędą się de- dzieło podług pierwotnego prograum, jaki | pak 


12 w południe. A à „, (przez jego członka p. Ludwika Górskiego 
monstracye, skierowane, przeciw wspól- w przedmowie do nowej Enecyklopedyi został 
nej armii, 


nakreślony. pah h 
Członkowie wszystkich klubów zo- Spełniając zatem właściwe zadanie swo- 
stali wezwani do stawienia Się na 


je, ma być Eneyklopedya przedewszystkiem 
dzisiejszem posiedzeniu Izby posłów, 


az 
Stan powietrza. W środę i wezoraj 
D mieliśmy pogodę, następnie padał kil- 
rotnie deszcz nieznaczny dziś pochinurno. 
Barometr opada. 
Stan barometru zredukowany da pozio- 
mn morza był dziś o 12tej godzinie w po- 
łudnie 764 mm., 

Prognoza na dobę dnia 13. maja br. 
tod północy do północy). Wiatr będzie co 
do kierunku północny, co do siły mier- 


rolniczą i wszystko, co dla praktycznego 
rolnika może być potrzebnem 1 uży leczien, 


Ostatnie wiadomości. 


hab 1. Sejm stwierdza, że nieregu- Niemniej bez dyskusyi przyjęto: sejm poa ki +. eli ponieważ opozycya ma zażądać imien- znaleźć w niej miejsce powinno, w postaci | ny (3). 

okim ggg wanie sejmu utrudnia w wy-|przyjmuje do wiadomości za1Ządzenia H T gros rai wn'ósł P: a) nego głosowania co do oficyalnego u- dostępnej i do zastosowania gotowej Naj- Średnia temperatura doby obniży się 
gospodarki”; |” prowadzenie porządnej| Wydziału kraj. w przedmiocie naprawy a apapa Ko m ao BOT w. działu rządu w owej uroczystości. baczniejsza uwaga będzie Zwroc ng un e |do 4-8"C.. niebo będzie przew. zachmurzone 
rajowej ; 1 prawidłowej administracyi |; rozszerzenia urządzeń mechanieznych FoomygD w Agzecnaćh,, A. lu, poQ WE Bukareszt d. 12. maja. Kontrower- |strony rolnictwa, których teorya jest jużJą wzgłedna wiłgotność powietrza zwiększy 
tąd zwoł S Sejm wzywa rząd, aby od- |szpitala św. Łazarza w Krakowie i ze-|dem ciężarów podatkowych na rzecz sye, jaki sid ię da? zupełnie wyrobioną i pewną, aby przez to|sję do 75". 
roku w pał stale sesję sejmową c0|zwala, ażeby reszta projektowanych w szkolnietwa. Mianowicie domaga się wnio- |SY€, Jakie powstaiy w toku rokowań jak najszersze zastosowanie praktyczie nawe | Opad deszcz nieznaczny chwilami. 

w ostatnich "a czasie, o ile możności powyższym celu robót dokonaną została skodawca, aby miejsce dodatku knip handlowych z Austro- Węgrami, można kowych zdobyczy rolnikom w ich zawodzie Jutro, dnia 18 maja, Św. Serwacego. 
najmniej na | Ea roku i to przy-| w ciągu roku 1893 i na pokrycie wy- | Wego ajeg dodatki h RA. e kt uważać za załatwione. ułatwić. Z nauk ścisłych pojedyńcze działy św. Jereniyi. 

3. Sejm 88ć do siedm tygodni;|qatków już uskutecznionych oraz pro-|Przez czeskie i niemieckie szkolne grupy Berlin dni . Enevklopedyi o tyle, o ile są bez- R - 

Jm poleca w ; j powiatowe. Dodatki tego rodzaju ozna- ia 12. maja. Jak słychaċ, i N Rokk AA W jeszce | zza 


bne w tym cel ydz. kraj., aby potrze- |jektowanych robót powyższych przezna- 
przeprowadził kowania z rządem |eza sejm kredyt dodatkowy w kwocie 
najbliższej sesyj dał z nich sprawę na | 19.900 zł., o którą to kwotę zwiększoną 
W dyskusyj nad zostaje dotaeya, wyznaczona dla szpitala 
żądał pierwszy gło tą ważną sprawą Za- |św, Łazarza w rubr. XI. poz. 141 bu- 
, aby zmi Su poseł dr. Weigel |dżetu funduszu krajowego z r. 1898. 

im termin z Taj we wniosku dru-| Również baz dyskusyi uchwalono, aby 
b siedmiu t % ywania sejmu „na sześć już w r. 1893 przeistoczone zostały ubi- 
Jgodni* na „eo najmniej|kacye w starym gmachu niaaa 


będzie przyszły rajchstag zwołany już | pośre 


i „lnie będą pominięte teoretyczne badania, 
na 26. czerwca, ponieważ traktat han któremi żywo zajmuje się ogól rolnikow. Nadesłane. 


chociażby jeszeze praktycznego zastosowania 
nie znalazły. 

Na tych zasadach gromadzona teka re- ry 
dakcyjna jest już obecnie tak zaopalrzoną, Lekarz chorób dziecięcych 
że poczynając od maja roku bieżącego, mo- 


żliwem będzie wypuszczanie zeszytów bez] | : 
przerwy, przynajmniej po 12 rocznie. r. n , lac (e 


czałby sejm stosownie do potrzeb przez 

kraj. Radę szkolną wskazanych i w mia- 

rę bezpośrednich podatków, przez obie|dlowy z Serbią do 1. lipca ratyfiko- 

te grupy opłacanych. Wniosek ten jest wanym być musi 

) ozwinięci j t g A 

EM E „ajka Inszpruk d. 12. maja. Jutro odbę- 
dzie się walne zebranie słuchaczy 

wszechnicy tutejszej w sprawie: jakie 

zająć stanowisko wobec rozporządzeń 


(Za te rubrykę redakcya nie odpowiada), 


(zy 


7 godni, Stuła komisya Tzby posłów dla ko- 


; i Łazurza w Krakowie i aby dobudowane 
alGpnie przemawiał poseł Jerzy k JE I montowoj|3e*sU karnego, zwoł ł - 
k poseł Jerzy k8.| było drugi t ? > È , ana została na po i . s , 34.8. JRE" IŚ 
Ozartoryski W dłuższem, pełnem Eai a LO 3.4 frontowej | siedzenia począwszy od 25. maja. Stałe| władzy wojskowej co do jednorocznych Powierzywszy kierownictwo redakcyi rol 


komisye przemysłowa i ełowa zbiora się | ochotników i co do uczestnictwa pod- |nikom praktycznym, aby utrzymać przez to 80i; mieszka obecnie 
zapewne tukże tego samego dnia. poruczników rezerwy w korporacyach | w Ue" nawskróś A „Z 4 na ul Czarneckiego 1 4. 
wę > Encyklopedyi, w tem zespoleniu kierunku 3 Pm 3 ma 
studonSpach, : d teoretycznego z praktycznym komitet redak- Stacya tramwaju: „Plae Głowy. 
Paryż d. 12. maja. Półurzędowy cyjny czerpie otuchy, że dzieło odpowie za- 
aw piamom sa" |danj i że odozuwając "ego patang yah al Specyalista chorób skórnych i wenerycznych 
gielskim i niemieckim, twierdzącym, 


niey kraju naszego do urzeczywistnienia je- K u" p x 

Onegduj zakończoną zostnła w wę-|jakoby prasa francuzka nienawistnie |50 mal chętną prenumeratę  doponagać Dr. azimieórz odlewski 
SPE . 0 x . B z $ a = zec ca. aj b z j l- 
fm DJ fix Udnio wa roznia aoa a na GE OPI Nie" iTe spowydęcąedo rolników „wiekiet |Pó. ogbytiu spocyaluych. studna taha 
Izbi p żę. W K iy s Wit tagowe, i powiada: My jesteśmy sobie) a komitet redakcyjny podpisali Ludnik hr. uikach profesorów Fournier i Resnier w 
zome postów tem, že izba Przyjęa l | pokojowi i rozsądni, i z zimną krwią | Krasiński, Józef Jeziorański i Bolesław Ru-|Paryżu. Lassara w Berlinie i Kaposiego 
dżet, a natomiast 81 głosami przeciw 56 * e SE mieoki E —ole< „PAS w hia nt Wiedniu, — mieszka przy ulicy Sobie- 
uchwaliła bruk zaufania do kościelno- | Oceniamy zajścia niemiec bę | giewicz RM podają następują i Sed) Aon. PRAGA 7 u 
politycznego programu rządu. Według Libre Parole oświadczył |runki prenumeraty: m o A Wałowej |. 9). 

JU D B koda wie WOW ak kos e rep 1 TT Ordynuje od 11—12 i od 3—5 
R y a kiere s TARR 5” przyjaciela, iż zewnętrzne położe- er apo oprócz 6-357 opłaty ui- 1 

lujac s a nsposobienie ludności. |. : ; í pe x My 

Gizago IDa Tubę Stalai zatarziem | "9 Wymaga rozwepape parlamentu, szezanej za każdy zeszyt wnoszą jednora- 
7 rządem ponieważ w ogóle wątpliwem nie przeto, iżby dziś zachodziły jakie |zowo sposobem zaliczenia zł. 3, które po- Pensyonat hydropatyczny 
jest czy Izba wyższa ma prawo wypo-|obawy, ale położenie może się lada |trącone zostaną przy odbiorze ostatnich trzech EBERSA 
. , . s 5 . . t 4 
wiudać swoje przyzwolenie w kwestyi|chwila stać wielce poważnem. Cóżby |7°eszytów. dr. 


i ; sei , JR: ? Redakcya Eneyklopedyi: krakowski: 
budżetu. B:sknp Hornik nazwał kościelną| móg? rząd począć z takiemi Izbami? |, ARG JE dE otnci f 
politykę rządu polityką uporu. Bryza poora Przedinieście 66, muzeum przemysłu i! 


łęb ówi 

zh Szych krytycznych uwag przemowie- Przy uchwalaniu rezołucyi wzywają- 
bra Ty wanem - site wołaniem | cej rząd, „aby najdalej do końca roku 
ao awon a] wykazywa „gk „że nie jest|1894 przystąpił do budowy klinik uni- 
i ym zx w 2 wuiosku komi- | warsytechiek na gruncie „na Blichu* 
Ey. anaim. a ywania sejmu W „OStA-|w przeciwnym razie sejm przeznacza 
p EPNTTEM"TOGu "',—najczęściejboslcógeeruńt na PONKSEEAGIA ub G 
wiem w tym czasie obraduje Rada pań- | ają % Śr Miraz DE 
: b: © Pe” |tala sw. Łazarza rzemawi: isar 
stwa i albo sejm wcale zwoływany nie |rząq. hr Łoś Os p 7 Fo i 
będzie albo na bardzo krótki czas. Po ap OT %08. oświadczył on, że nie nie 
trzeba bowiem się tezy z EO miałby przeciw rezolucyi wzywającej rząd, 
Wiedniu panuje jeszcze ciągle nd Ai aby bezzwłocznie przystąpił do budowy 
tralistyezno-biurokratyezuy Loata? kliniki lub w razie zaniechania zamiaru 
stwa uważana jest jako a: "rank i budowy zwrócił grunt szpitalowi, sprze- 
czynnik ustawodawczy a sejm, ko” ogs ciwia się jednak i zastrzega imieniem 
rugorzędnego, Mowca podno „aso c08 |rządu przeciw przeznaczeniu tego grun- 
My za małe mają „1081, ŻE Sej- tu już teraz bez zezwolenia rządu na 
"|inne cele aniżeli te, na które odstąpiony 
„|został i uprasza Izbę, aby w tym kie- 
runku proponowane rezolucye zmieniła 
a 5d jj Członek Wydziału kraj. p. Hoszard 
A nie Stawia Ż- | postawil wniosek w duchu odpowiedzi 
go co do termi- | komisarza rządowego, a gdy sprawo- 
zdawca go przyjął, uchwalono: „Wzywa 


, Przyboczna Rada kolei państwowych 
zbierze się na sesyę wiosennna dnia 
20 bm. i 


c. k. zakładzie wodoleczniczym w Krynicy 
Ey od 15. maja do 30. września. 75 pokojów, 
ogrcdy rozległe, pzłożenie najzdrowsze. Do 1. lip- 


dem tałem <puj.| anza" lea ead Pahr iaka; hilei ; Czyż iadaj e pow któraby | ņi 

J = wolałby tylk i * |SIĘ TZĄC, y Jak najrychlej przystąpił nE S lemizuj MAE || 77%-posiadają= one POTRES: TAOJ | nictwa. iż jak w lipcu i 
zolucyj J*KO opuszczenia w re- do budowy klinik uuiwersyteckich na Minister Csaky, poLemizu ge „£ -|odpowiadała ewentualnym żadaniom Prenumerato nadsyłać należy do Briga di od 1. kaz RR: Bo 3d Pepi 
jmy cart „poni SE TĘ UAT pa 4 d ) ; Schmidta we Lwo- | SIEPNIU. SJ redh w yy. o aj 


wskaza . . * ta a . . X 
nia miesięcy, na któreļoruncie „ua Blichu“, inaczej bowiem u- 


R miałyby byé zwołane. garni Gubrynowicza i 


wie, mającej skład główny i ekspedycyę 
neyklopedyi. 
* > wek d.10 maja. Od kilku dni 
panują w Serbii mrozy nocne. Sadowina 
a zwłaszcza śliwy włtlee ncierpiuly. * 
— Paryż d. 10 maja. St no mrozy 
nocne zniszczyły z kretesem we wielu 
departamentach sadowinę i zasiewy. 
Od ośmiu dni słychac 4 wielu stron 
0 ponawiających się pożarach lasów, pod 
kładanych widocznie przez Jakąś bandę. 


ministra spraw zagranicznych? « 
Zaprzeczają tu doniesieniu Patrie, 
jakoby minister wojny zabronił dawa- 
nia urlopu oficerom i żołnierzom wojsk, 
rozłożonych wzdłuż granicy. 
Monachium d. 12. maja. Zaślubiny 
ggjtarszej córki księżny Gizeli, FAE 
opa N. ruing | ES- Leopolda bawarskiego, z członkiem 
Podola wyższą mie me prowa prze dom osarskiogo austryackiogo, mają 
= w imieniu ludu. Lud ma swoich | nastąpić już w najbliższym ozasie. | i RANNE w zeoE/u06 
legninych przedstawicieli w Izbie GB rh Londyn d.| 12. majaguio „Bigga Misję EE iente Eram AA 
towanych, których członków sam so T A a S aA. A że fran= |. pryka wstążek; szkodę obliczają na dwa 
wybiera. Dla rządu miar: dajnemi są tyl |Gnzoy oficerowie zdarli dagę angielską miliony franków. $ 


ne przez klerykałów i biskupów rozpo- 
rządzenia PT skoneypowane zo- 
staly przez biskupa Hornika, ktory wów- 
czas był radcą sekcyjnym w mini-ter- 
stwie oświaty. Biskup Hornik odrzekł 
na to, że prawdą jest, iż wówczas po- 
pełnił głupstwo, którego jednak powtó- 
rzyć nie chre, I popełnił je jako pod- 
władny ministra. 


; żyty zostanie ten gmach na rozszerzenie 
klam w Lie e pad ię przedewszyst- Wikadzj szpitala ów. Łazarza“, 
wozdanie Wyd + rzedkładając spra- Przy rezolucyi „aż by ubskacye, prze- 
myłkę nthi en 4 sprostował 0 |znaczone W szpitalu św. Łazurza w Kra 
ma być zwoł „sym ierunkn, że sejm |kowie na mieszkanie dyrektora użyte 20- 
godni, a din 7 co najmniej na 7 ty. |gtąły przez ten Czas po Sosownem ich 
tygodni, Nast wydrukowano na 6 do 7 przeistoczeniu na pomieszczenie chory ch, 
nie dołączon kai tłumaczy dlaczego |ą dyrektor szpitala pobierać będzi» tym- 
kraj. dat e? o sprawozdania Wydziału | czasem relutum na mieszkanie z opałem 
sejmu, bo sei ystycznych o zwoływaniu! o rocznych 600 zł.“ - postawił p. Wei- 
a SPrAWożda ni tych dat nie potrzebuje, | ej wniosek przejścia nad nią do porząd- 
„Ania są tylko dla sejmu a nie|ky dziennego. Wniosek jednak p. Wojęla 
| uie uzyskał poparcia, a rezolucyę komisyi 
e doradza mowca precyzowania ter-| w yte, pomi KE. i 


Po deszczu zwykle pogoda! ale ina- 
cz j rze z się ma z modzie/ą; u niej 
uciceha przedewszystkiem, a po em stę- 
kane Na szczęście tego się już obawiać 
nie ma eu, dzięki Santałowi Midy jest 
on lekarstwem, który leczy w dni kilka; 
zażywa się łatwo i znosi bez wstrętu i 
odrazy, wypiera wszędzie kopaiwę, kube- 
bę i mixtury ściągające. 766 9 


Zmiana pomieszkania. 


minu co do zwoływania sejmu i jest ; 
OAS ; i j i isyi ó dlatego też i i Par 
PMT niy ya więć M A l. A shtie nacz To ma- | W ję ski: R wa aAA = — Budowa tunelu w Woronience. p 
o. w f 3 - | gb aan r z murzyńskiego. j i je oaz RARE? 
S odpowiedzi na to p. Trzecie duszu szpitala św. Łazurza w Krakowie ców wotum nieufności do dymisyi się czelnika plemienia y 8 W tvch dniach ukończono pierwszy 3] BP. Eug. KOZIEROWSKI 


Londyn d. 12. maja. Jak słychać,|m. dlngi pierścień tuneln w Woronience. 


o wotum nieufności |oświadczył Koszut pewnemu dzienni- | Minerzy dotarli już do 240 metra. Przy 
robotach tunelu jest zaiętych stale oko- 


> - . , ło 150 robotników. W ogóle rożporze: 
homerule jest utopią; po es A p AE WŚ ag 
grig p BEP pOro wna już na eałej przestrzeni roboty ziemie 


nie z Węgrami i Austryą nie malj kamieniołomy mimo n.tavicznie nie- 
a z ki PE pak pogody. Miło osady == - mz = 

alacze okrętowi i ładownicy w por- f górskie, ja atarów, Woroclta. Wore f, ” 
cie tutejszym oświadczyli się za wa nienka, o których dotychczas maże tylko ROZKŁAD POCIĄGÓW 
im powszechnym. w legendach wspominano, zaczynają się ohowiązujący od | maja 1893 

À przeistaczać wskutek budowy kolei w (Czas lwowski) 

Orsowa d. 12. maja. Przed przyby-|istn» miasta. W każdej z nich wybndo- À 
ciem tu księstwa bułgarskich, skon-ļ|wano dotychczas w przeciagu dèn mie- roam 
centrował tu okręgowy komendant|S/ę05 po kilkadziesiąt buraiów o z ha- Odehodzą do 
żandarmeryi, br. Fóldvary, 45 żandar-|;15m dniem przybywa wielka ilość ro- m, 


jako wydatek nadzwyczajny: 1. na U-|hpję poda. 
iszczenie należytości za plany i koszto- W spruwio teg 
Czartoryskiego, albowiem komisya nad rysy dobudowy puwilonu obłąkanych hędzie opozycya interpelowała rząd Ww kaurzowi angielskiemu, że gladstonow- 
nim nie obradowała. kwoty 285 zł, 2. na powiększenie i n-|Tzpję deputowanych. 

W głosowanin przyjęto wnioski ko- rządzenie ogrodu spacerowego dla obłą- 
misyi z poprawką ks. Czartoryskiego o- kanych kwotę 1200 zł. - i . ||. 
puszczającą ustęp „0 ile możności w o-| Z kolei uchwalono: na wniosek ko- _ Warsz. Duiewn. donosi, że w guber- 
tatnich miesiącach roku“ i zastąpie- |misyi drogowej (sprawozdawca St. Gnie-|nii łomżyńskiej zauważono znów ruch 
statn ; do 8 tygodni“ zwrotem „co naj-| wosz) poleca się Wydziałowi kraj.: 1)aby |emigracyjny. W ciągu marca opuściło 
nap 0 0 ; w j" b jak najprędzej poczynił odpowiednie kro-ļ| kraj 44 osób z powiatów mazowieckiego 
mniej na 7 tygodni. dzi ki u władz właściwych, ażeby w jak naj-|j kolneńskiego, wyłacznie prawie mężczy= 

Dalej przyszła na porządek dzienny |kQiszym czasie dla przewozu kolejami|źni od lat 17 do 40. Dwunastu z nich 
Sprawa Jana Michała dw. tm. Włocho- państwowami kamieni, w ogóle mute- pozostawiło żony i dzieci bez opieki. 
aA byłego posła sejmowego i właści” ryałów budowlanych jako to: drzewa, z 
dozwolony © w Skałacie, "wide: cegieł, wapna, cementu ek RO Wielki książę darmsztadzki, zamyka- 
2.000 sł. o odkupienia napowrót ATE jak najniższe taryfy pe iednać y jac sesyę sejmową, oświadczył na koń-| , któ a ina st botników kolejowych ze wszystkoch stron 
lat polatan io, OONA mia A zastozowane ha | tapete pa > (EU Gie, By w KACH, hę a JA. : czy ŚBaśiowę AN i ua tk świata. 

ich; +. _|władz właściwych ć ojczyźnie jest arcypoważny, Tak jak jajcyę kolejową 1 , kisia] AJEETC NOTE JR WE 7 

goż Jana Mie Swtochowicza ne fun- Ka Rad powiatowych, na sta- | 0 CZY yp y jak ja jey J Niewypłae:lnośc, Wieden-ki Cr- 


spocyalista w chorobach żolądka i jelit 
mieszka obecnie 505 


przy ul. Czarneckiego 1. 4 
srdynuje ca Z 4 POSP2Ł. 


ski jako sprawozdawca, oświadcza, że 
nie mate się przychylić do wniosku ks. 


Krakowa 259, 1640] 52 J110 236 


dacyę stypend l | myślę 0 cesarzu i Rzeszy, muszę jak|nicę robotniczą, przybywających pa-| dito $ s "m 6 M | 1015) — 
| : t możliwe,| o; R su ? : i j renverein ogłasza mie» vplivalnogë ||Podwołocz. = pra 1035 
nów mieszczą 4) idinn i ski iid cyach kolejowych, gize | wtnagrodzki naon i nboloz i nad uchwałą, jaką |sążerów pytano o legitymacye i kiika|kupra M. Weissmann: w wyć ti "zuiniowico) 63: RY EE 
ofiarowanych. Kużńże: T ach 3 je choćby za odpowiedn pa ższych. maa wię sA HZ ostatniemi dniaini podejrzanych osób aresztowano, a to Siraja 1 
ze względu na to r Aya administracyjna | iem place na skład powy powzięła. Spodziewam się atoli po zdro- e S 6 oray Sot i Refzea 
łów fundacyjnsdl 4 wartość tych grun- ryałów. wym, tylekroć doświadczonym umyśle |7 powo pogłos! przygotowaniu Wi T 
Fanej ar i jest niższą od ofiaro- Petycyę Józefa Freysingera 0 wyna- |lydu hesko-darmsztadzkiego, iż znajdzie |zamachu na księcia. © iadomości giełdowe. | Przychodzą z 
A mionienij TORA 2.000 zł, że przeto AM za dosturczoną nadobowiązko-| należyte załatwienie wywołanych ową Madryt d. 12. maja. Izba posłów Wiedeń 12 Z e f j 
a ; 3 reZ E ' A u a aes war edeń 12. maj 

z korzyścią dla rie Wise zę ilość krowianki do SZCZE WT: uchwałą zamieszek Slę ukonstytuowąjła. Republikanie 1 Akare* RAGE ALA kredytowego J585—; krakowa 307 600 = Aj 9:35) — 
taja dator nie zaotrzóga, obia doży wo- — przekazano Mydin S także % karliści złożyli płzysięgę na wierność 0131 jg diwackięzoogiij A Ma pnan iji ppł TEN Ly r A 1-50 — 

6 $ pne ała : A ' Ą . : - z A ólnoe 293-50; połrdn. (liom- |] zeri = a gin A 
nej ih Poboru odsetek od sumy fundacyj- łatwienia. a T Dawida Wa włoskiej Izbie posłów oświadczył królowi, zastrzegając sobie obstawanie bardy) 101:75 Ę pdst BOT; czerniowie- | [S"ryja m 4 05) 93 | 237 
użytkowąj zastrzegł sobie dożywotnie an Ha Niewiadomskiego, Rady się minister prezydent Giolitti przeciw przy swoich zasadach. Si amd dla krajów koronnych 24r | Bełzea — | - d| 525) = - 
acyi Maloy gruntów, dotąd majątek fong i P ieiti w Dulczy wielkiej, uszczupleniu liczby korpusów, wszyscy Po wniesieniu budżetu zawiadomił| złota a aż, i i, aT H | i 
wošé lących, daną będzie możli- meniuka, bowiem rzeczoznawcy wojskowi zape-|minister Jamacho, że królowa-rejentka _._Walnty: Ruble pp. 12775, napoleondory (efry tłuste w których minuty podkreślone są 


Wprowadzenia jnż teraz fundacyi | Franciszka Wężowicza, Jana Se y tł r 
prośby .— wnosi ni váh iid się do taj Jana Rożańskiego i Walentego czarną linijką, oznaczają porę nocną od godziny 
warcia qq P9WaŻnia Wydział kraj. do za- skiego. | oś r led- 

żeniem .Powiedniego kontraktu ze zło- Do zbadania i możliwego, uwzęję j 
wszej raty ceny kupna w su-|nienia przekazano Wydziałowi krajow.: 


Zł., przyczem obowiązek za-|petycyę gminy Nienowice w sprawie t- 


Kań- |wniają, że lepiej aby Włochy posiadały nowała z miliona i 
12 a nie 10 korpusów. Minister mmy- no Wa FA lasy Ra Wieden 12. maja (telegrafowane). -o EE Pla dod PDZ, 
RL oś wiadózyń W KATO M Za uował sty cy j; J prze ożył rząd Pszenica na czerw. —.—, na jesien 5%, żyto Czas lwowski różni się o minut 35 ad 


arki j ustawę o odroczeniu wyb ć ET ies na jesień 0'75. średnio - europejskiego, * mianowicie: gdy zegar 
budżet marynarki, że jednakowoż flota R yborów muni- | 7» jesień 7:98, owies na j srodkowo-e6uropejski (kolejowy) E zodsinj 


włoska mimo tego nie będzie mniej sil-|cypałnych. Republikanie chwycili się —K 12, zegar lwowski wskazuje goda 12 minut 39 
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DROBNE OGŁOSZENIA Zarząd fabryki dachówek i 


po cencle od wyrazu. 


ZCZOTKI DRUCIANE co czysz: zenia | 

drzew po et. 15, nożyce ogrodowe od! 

et. 85, łepaty, grabie, motyki, konewkii 

ogrodowe itp. poleca Piotr Chrząstowski, 

handel żelazny we Lwowia, plac Kapitulnyj 
548 


1 (naprzeciw katedry) 
| 


WU ILLA na Piekarskiem l. 11 do spre- 
Ww dania lub odnajęcia. 555 
j 


REx doświadczony przez lat 2° w 
postępowych gospodarstwaeh tu i za! 
granicą, poszukuje dla nieprzewidzianych 
okoliczności w większym majątku posady.) 


O łaskawe oferty uprasza pod adresem Go- 
spodarz psatępowy, poste rest. (da 
ne 


ZADCA EKONOMICZNY, teoretycznie 
| i praktycznie w wszelkich gałęziach go- 


o wezwanie do objęcia odpowiedniej posady 
pod J. M. Koszów. 55% 


I. piętro , polecić może kilku pisarzy eko-|z 
nomicznych, biegłych w prowadzeniu rege- 
stratury gospodarczej, craz zdolnych i wy- 
próbowanych rządców, ekonomów, leśni- 
czych, gorzelników, młynarzy i maszyni- 
stów. 551 


R ADLEŚNICZY Polak, mogący się wy- 
1% kazać wyższym egzaminem, praktyką 
oraz rekomendacyami, nieskazitelnej uczci- 
węści, znajdzie zaraz umieszczenie. Biuro 
wywiadowcze J, Pelińskiego, Lwów, ulica 
Karola Ludwika 1. 5. 553 


SANEŁAW HORSZOWSKI, Lwów, 
Ossolińskich 12. Fortepiany, pianina, 
harmonium , instrumenta mechaniczne fari. 
manopany ete.) Na raty. Cenniki 


Buhajki | 


tak rasy Simmenthal jes i Olden- 
burg sprzedaje po umiarkowanej 
cenie Zarząd centralny dóbr JO. 
ksęcia Sanguszki w Gumniskach 

pod Tarnowem. 4479 


Sok malinowy 
4!/, klg. złr. 3720 z blaszanką sprzedaje — 
en gres taniej — ŻZymirski, aptekarz 

w Lubaczowie. 4483 


stare i nowe sprzedaje 
4148 najtaniej 
K STB WEINER/A 
Wien l., Salzthergasee 4 


Dla cyklistów! 


Grantownie i tanio naprawia wszelkiego 
rodzaju uszkodzenia bicykli 4422 


ALEKS. ZAJĄCZKOWSKI 


Zakład mechaniczno - ślusarski 
Lwów, Kopernika 1%. 


Tamże wszelkie roboty w zakres arty- 
słycznego ślusarstwa wchodzące, naprawy 
wszystkich maszyu precyzyjnych, kas itp. 


Sumiennie i tanio! 


BULION 


wyrobu 4363 

Kazimiery Matczyńskiej 
odznaczony wielkim medalem brazo- 
wym na wystawie w Krakewle 1891. 


Nr. 00 z trufami . kilo złr. 7:50 
Nr. 1 z zwierzyny i drobiu „ 650 
Nr, 2 doskonały . . . „ 850 

Dla chorych bulion z samego najde- 
likatniejszego ptactwa i drobiu , bardzo 
przez lekarzy polecony po 10 złr. kilo. 


Ekstrakt mięsny 


na sposób Liebiga 


słoiki po 70 et. 


Szparagi 
5 kilo p: suw 


Sprzedaje Zarzad dworu Łapszyn 
pocz'a Brzeżany. 


na ulieę Mickiewicza 1. 24. 


ód czerwca lub też tylko na czas wa- 
kacyj 
Ibony i służącej, z niewybrednem urzą- 
dzeniem, z wiktem lub bez, jeśli bę- 
sppodarstwa wykształcony, zawiadu ący do- dzie można na miejscu gotować. Naj- 
tąd 17 lat więksremi majętnosciam , prosi -hotniej w szlacheckim dworku, w zdro- 
iwem położeniu, nad rzeką. — Dzieci 
a GCZECZNE , 
IURO WYWIADOWCZE J. Pol ńskie-|gania bardzo skromne, żadnych gry-£ 
B go, Lwów, ulica Karola Ludwika l. Fimasów. z 


niażek, Lwów, Czarnieckiego 2.“ 


destylowany, z wina własnej uprawy, do- 
starcza o 
butelki za 6 złr., albo 3 litry za 8 złr.i 


Benedykt Hertl, właściciel dóbr, 
zamek Golitsch przy Gonobitz, Styrya. 


GAZETA NARODOWA z Soboty dnia 13 Maja 1898. Ne. 109. 


wyrobów ceramicznych 


przenies”ony z d. 5 kwietnia br. z ilustracyami 


Cena 1 złr. 
Do nabycia w księgarni 


Potrzebne 


we Lwowie, plac Maryacki. 


WYROBY SPECYALNE 


szkolnych, dla trojga dzieci, 


PARFUMERYA 
AUX VIOLETTES pe PARME 


ED. PINAUD 


dobrze wychowane, wyma- 


Zapłata pewna. — Łaskawe, 
głoszenia adresować: „Jarosław Pie- 


Olejek 


Say Cognac 


najpierwszej jakości franco 4 


Irrytacye Piersiowa 

KASZLE 

FLEGMY „ Á bow jubilerskich, zło- 
BEZESNNOSC WA tych i srebrnych 


Pargi, 28, ul: Bergere goi 
we Lwowie 
waptchach PP. 
Mikvlascha, Wewior 
skiego : Ruckera 


Potrzebuję buchhaltera 


w sile wieku, do rachunków gospodarskich i gorzel- 
Świadectwa przysłać: Siemiginowski, Tor- 
skie p. Tłuste. 


nianych. 


4472 


otwartym zostaje dnia 20. maja. 


zowa pomiedzy Lwowem a Lubieniem po 75 ct. od osoby. 
Łazienki z wannami porcelanowymi i terazzo, takież posadzki. 


masserka fachowo uzdolnieni). 


NOWOŚĆ II! 


20 ct. dziennie. Pewna liczba mieszkań do opalania. 


wzorowo utrzymany park, cieniste świerkowe chodniki. — 
mszą św. — W drugim i trzecim sezonie gra muzyka dwa razy dziennie 
godziny. — Wszelkich wyjaśnień udziela na żądanie Dyr 


OMR; 


Z ces. król. uprząw. fabryki 


Regenharta & Raymanna we Freiwaldau 


e. k. fostaweów dla austre-węgiorrkiege Awerm 


Plótna, stolową bielizne, 
ręczniki, chustki, śoierki 
i wszelkie lniane wyroby 


poleca najtaniej handel 4Bi2 


JANA RIEDLA w: LWOWIE. 


Ceny hurtowne: pp edsprzedzjącym , właścieielem hoteli, restaura- 
torom, dla szpitali , zakładów kąpielewych i pnblicznych. 


KORDJANA UJEJSKIEGO 


ana Lewiigkiego, Aleksandra Domaszewicza | gp. Pl ERWIOSN KI ; 
we Lwowie 4383) 


OTANIŁAWA RADZIEJOWSNIEGO. 


Aax Vielettes de Parme 
Essoaeya dia chastek Anx Violettós de Parmo 
Woda tualstowa.. lux Violettes de Parmo 
Aux Violettos de Parmo 
Anr Violettes do Parme 
Puder ryiowy.... Anx Violettes de Parmo 
Kosrotyki. ..... Anax Tiolettos de Parme 
37, BouF de Strasbourg, 37 


ZAKŁAD KĄPIELOWY WÓD SIARCZANYCH 


w pobliżu Lwowa i stacyj kolejowych w Gródku i Szezereu położony, 
4447 


Urząd pocztowy, telegraficzny i apteka w miejscu. Codzienna poczta wo- 


Kąpiele 
siarczano-mułowe parą ogrzewane. Leczenie elektrycznością i masażą (masser i 


Przyrząd rozpylający wodę slarczaną do leczenia chorób 
nosa, gardła | płuc, niewyłączając gruźllcy. Kąpiele zimne rzeczne. Pomieszka- 
nia z urządzeniem i pościelą (materace sprężynowe) w cenie od BO ct. do 1 zł. 
W sezonie I. od 1. maja 
do 20 czerwca i w III. od 20. sierpnia ceny o 20%, niższe. W tymże czasie do- 
znają upustu ubodzy chorzy, opatrzeni w Świadectwa przez starostwa potwier- 
dzone. — Powóz zakładowy po stałych cenach ma wszelkie Jazdy. — Obszerny, 
aplica z codzienną 
03 
ekcja sakładu. 


Jakubowskiego i Zadurowicza 


Królestwa Galicyi I 


listach zastawnych , 
na domy mies 


według wyboru xli 
wnych. 


upłatą kapitału wynosi: 


w *, 


(Przedruku nie płacimy). 


Wydawca i odpowiedzialny 


Bank krajowy 


4475 


Lodomeryi z W. Księstwom Kratowskiem 


podaje niniejszem do wiadomości, że począwszy od dnia 4. lipca 1893 
udzielać będzie peżyczek hipotecznych w 4', listach za- 
sławnych a mianowicie : 

na dobra tabularne ziemskie wyłącznie tylko w 4% 


zkalne w miejscowościach uchwałą Wydziału 


krajowego do korzystania z kredytu hipotocznego w Banku dopuszczonych 


enta: albo w 4/, albo też w 4'/,*/, listach zasta- 


Umorzenie roczne Wraz z procentem, dodatkiem administracyjnym i 


dla dóbr ziemskich przy G3-letniem umorzeniu 


4 złr. 65 ct. od 100 złr. 


dla domów mieszkaln ych Przy 39-letniem umorzeniu 


5 zh. 25 ct. od 100 złr. 


Bank krajowy przyjmuje już obecnie zgłoszenia © pożyczki hipoteczne 


lisitach zastawnyoh. 


rd” iktor Platon Kostecki, 


Muezyna-Krynica 


ia ai odiad ai iaka 


koło Lwowa (poczta Lwów). 


Pięć piątrowych murowanych budynków i jeden parterowy. Wzorowe urzą- 
dzenia tak działów leczniczych jak i pomieszkań (w wielkiej ezęści z weran- 
dami i balkonami) wedle najnowszych wymagań. Wyborna obfita woda źródla- 
na, masaż, elektryzowanie , inhalacye , gimnastyka , kąpiele elektryczne , słore- 
czne i inne wedle petrzeby. Lekarz przebywa stale w zakładzie. Doskonała 
kuchnia, kryty deptak , piękna spacery w parku zakładowym i w Jasa h przy- 
tyksjących, czytalnia, fortepiany, bilard, kręgielnia, gry towarzyskie. Omnibus 
kursujący stale między Marjówką a Lwowem. Telefon połączony z siecią tele- 
foniczną miasta Lwowa. Skromne warunki. Bliższych informacyj ud/iela i za- 
mówienia przyjmuje : 4408 


Zarząd Zakładu wodoleczniczego 
„HARJÓWKA:. 


e41a42-1P 043-045-170 tidie ppd tedio tie 


Jedyna fabryka 
w Amsterdamie. 


FABRYKA 
najlepszych, holender- 
skich LIKIEROW 
SKŁAD FABRYCZNY 
Wiedeń, I. Kohilmarkt Nr. 4, 
Dla dogodności szan. odbiorców urządziliśmy 
sprzedaż tychże prawdziwych  likierów prawie u 
wszystkich więcej znanych firm, przyczem zwracamy 
uwagę, że moje prawdz. holend. likiery wyrabiam wyłącznie 
tylko w Amsterdamie, a w Austro-Węgrzech i w ogóle po za 
Amsterdamem żadnej innej fabryki nie posiadam. 4402 
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Mariika Zakład WOLOIECZNICZY 
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C. K. ZAKŁAD ZDROJOWY 


pa 


Stacja kolei : 


IYNIGA 


UW GALLICYI 
Najobfitsza szczawa Żelazista. 


W Karpatach 590 metrów nad pow. morza, 
Od stacji kolejowej godzina drogi, znakomicie utrzymsnej. 


z Krakowa 8 godzin Telgraf. 
$ Lwowa 12 godz. Apteka. 


Budapesztu 12 g. 


W miejscu pocztą 
8 razy dziennie. 


4474 


Środki lecznicze: Klimat podalpejski, kspiele żelnziste, nader ob- 
fite w woln! kwas węglowy, ogrzewane metcdą Schwarza (w r. 189% 
wydano i-h 33.000). 
Kąpiele borowinowe, parą ogrzewane (w r. 1893 wydano i-h 12.000) 


Kąpiele gazowe z czystego kwasu węglowego. 


Picie wód mineralnych miejscowych i zagranicznych. Żętye 


Kefir, Gimnastyka lecznicza. 
Lekarz zdrejewy Dr. Kopff cały sezon stal* ordynujący. Nadto 
12 |-karzy wolno praktykujących. 
Spacery. Bardzo rorległy park srpiliowy, znakomicie utrzymany. 
Bliższe į dalsze wycieczki w U:0*ze Ksrpntv. 
Mieszkania. Przeszło 1500 pokoi „ komfortem ur 4dzonych, z po- 


ść 


iela kempletną, usługą, dzwonkami elektrycznymi, piecami itd. 
Kościoł łaciński i cerk'ew. 


stsuracyj Kilka pansyonatów prymatnych, mleczarnie, euki rule. 


Mazyka 2drojowa pod kierunkiem A. Wrońskieg» od 2l waja 
Stały Teatr, koncerte. 
Frekwencya w r. 1692 4600 osib. 


a, 


Wspaniały Dom z sojowy kilka re- 


Sezon od 15. maja do 30. września. W maju czerwen i wrześniu 
ceny kapieli, pomieszkań i potraw w głównej restauracji zniżone. 
Rozsyłka wody mineralnej od kwietnia do listopsds ; składy we 
wszystkich większych minstiach w kraju i za granies. m 
W miesiącu lipcu i sierpniu ubogim żadne ulgi, jk us ulnienie 
od taks zdrojowyeh itp. udzielone nie zostaną. 
Na żądanie ud iela wyjaśnień: C. k. Zarząd zdrojowy w Krynicy. 


ieszonkowe złote, srebrn”, 

stalowe, niklowe, oraz pen- 

dułowe francuskie, jakoteż 

budziki wszystkie istniejące zawsze w wiel- 
im wyborze u ? 


J. DĄBROWSKIEGO ; 


we Lwowie, ulica Halicka liczba 17. 


Nowy. poprawny: patentowany 


ator nallon 


działający zwykłą naftą do lamp 
używaną, Lezzawodnie, silnie i 
2 dobrze. Siła od 1 do 10 koni. 
Najtańsze ceny. 4318 
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Józef Friedlaender, 
Wien, 2. Bezirk, Am Tabor Nr. 13. 


Ceny zniżone o 150. 


TOWARZYSTWO POWKOÓZNICZE 


w Radymnie 


Stowarzyszenie zarujestrowane z poręką ograniczoną i subwencyonowane przez 
Wyroki Wydzzał krajowy we Lwowie 
poleca swoje 


wyroby powroźnicze i sieciarskie 
tudzież 
pasy do maszyn, liny kafarowe i promowe, gurty do wy- 
bijanta wózków, chodniki na korytarze í t. p. 
Wszelkie wyroby ozdobne, jako to: nakrycia salonowe ns stół, firanki do okien, 
siatki do łóżeczek dziecinnych, torebki myśliwskie, hamaki, sieci do polowania, 


sieci na konie od much i śniegu itd. wykonywane bywają starannie na osobne 
zamówienia. 


3187 


Towarzystwo posiada swe składy komisowe: we Lwowie Centralny Bazar kra- 
jowy: w Przemyślu Bazar im. Zyblikiewicza; w Stanisławowie Bazar powia- 
towego towarzystwa handlowego; w Łańcucie Towarzystwo produkcyjne i hn- 
dlowe; w Dębicy Towarzystwo handlowe; w Tarnowie han/el A. Świderskiego 


Cenniki gratis i franco. 


Dyrekcja: 
Marceli Swiechowski. Ks. Leon Pastor. 


Niezawodny skute w elierpieniach 


gośóćca i renmatyzmu 


w ególnem ssłabienin nerwowem, newralz i, [sehias, ner- 

wswych cierpieniach żołądka , blach głowy, bezsenneści, 

cierpieniach krzyże i stosu pacierzowego , zatkaniach itp., 

przes najpierwsze powagi lekarskie zalecony, uprzywileje- 
wany i dający się regulować 


aparat do nacierania sy: 
systemu prof. Dr. Volta. 4,7 


yw | dyplemem hensrowym na wystawach: w Kolenii nad Renem 
1890. — Nagrodzony wielkim medalem srebrnym w Wels 1-90. — Złotym 
medalem na wystawie hygienieznej w Sztuttgardzie 1%90 — Wielkim meda- 
lem srebrnym na wystawia w Pradze 1891. — Cena kom ple'nego przyrządu: 
w wykonaniu zwykłem złr. 8—, w wykonaniu aleganckiem zir. 12—, Do 
każdego dodaje się ilustrewany sposób ułycia. Waga dkgr. 30. Rozsyłka do 
wszystkich krajów za i — Prospekty i świadectwa rezsyła darmo 
właseleiel przywileju J. Augenfeld, Wien, I., Sehulerstrasse 18. 


gRiWARG- 
elektrycz. 


i foteli dla chorych. 


Biicka 5. Kraków : M. Niemetz Sukiennice 
Fabryka i skład glówny: 


A= L. Baumann yn. Siażgm 


Seidengasse 
Ilustrowane cenniki gratis i franco. 


Fabryka wózeczków dla dzieci | 


Składy: wə Lwowie J. Königsberger, ul. Akade- 


30. 


3. 


Mantor wymiany 


c k. upg. palic. akcyjnego Banku bipotóc DEO 


kupuje i sprzedaja 
"Szy stiio efekta i monety 


po kursia dziennym najdokładuiejszym, nie licząc 
żadnej prowizyj. 
Jako dobrą i pewną lokacyę poleca: 
4|,'/, listy hipoteczne 
50/, Msty hipoteczno promiowane 
ó"/, listy hipoteczne bez premii 
4'/,"/, listy Towarz. kredytowego ziemskiego 
4'/,0, listy Banku krajowego 
4'/,00 pożyczkę krajową galicyjską 
4"/, pożyczkę propinaeyjną galiey jską 
5| peżyezkę propinacyjną bukowińską 
4'/, |» pożyczkę węcierskiej kolol państwowej 
4'/, |. peżyczkę propinacyjnąa węgierską 
4'/ węgierskie otl'gseye indemnizacyjne 
które t: papiery Kanter wymiaay Banku hipotecznego 
Zawsze nabywa i sprzedaje 


po cenach pajkorzystni*jszych, 


Uwaga : Kantor wymiany Banku hipotecznego przyjmuje od P.T. 
kupują*ych wsrelkie wylosowane, a juź płatne miejscowe papiery 
wartościowa, tudzież zapadłe kupony zn goun .e, bez wszolkiego 
potrąceuja , zaś zamiejseowe, jedynie za potrąceniem rzeczywistych 
kosztów. 

Dn efektów, u których wyczerpały się kupony, dostarcza nowych 
arkuszy kuponowych, za zwrotem kosztów, które sam ponosi. 
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10 medaii zaslugi i 2 dyplomy uznania 
za niezrównane wyroby 


KOSMETYCZNE l TOALETOYWE. 


s . jsilniejsze wypadanie włosów wstrzyjnui i wès 
Walor diN prarania i portu Zaj, SŁU wieje 
pokrywają się pięknym włosem. Cały flakon 3 zły, pół flakonu 1 złr. 6) et. 


Cezarin niezawodny środek na wygubienie nagniotków 
Pudełko 40 centów. 


W Aarna przeciw poceniu się rak i pach. Flakon 50 et. 
"TAFT > 
iudr salicylowy 

j z tma Silnie edwaniający i odwietrzaj: owie- 
Ocet desinfekcyjny =, an | AA Br Ry | 


do skrapiania sukien. — Flakon 50 ceutów. 
radykalnie oczyszcza por 


Kadzidło antimiazmatyczne wietrze, niszczy miazma 
ta szkodliwe zdrowiu, dając przyjemny i — zak zapach Używa się w sa- 
lonach, pokojach sypialnych, mianowiele dziecinnych — Flakon 50 ot. 


do kadzenia, radykalnie oczyszeza- 
Ją powietrze. Pudełko lo ct 


Powietrze lasów iglastych w pokoju 


otrzymuje się przez rozpylanie 


KADZIDŁA SOSNOWEGO. 


f Pióc: miłego leśnego zapachu, posiada nievsza: owane własności hygie- 
n'czne. O-zyszcza i odświeża powietrze mieszkań w tak wysokim stopniu, że 


przeciw poceniu się i odparzeniu nóg. — 
Pudełko 50 et. 


Trociczki desinfekcyjne 


| Jest powszechnie polecane przez lekarzy do oddechauia osubom eierpiacym na 


cho oby piersiowe. 
Flakon 60 ct, rezpylacze od 24 et. do 3 złr 
bardzo korzystnie wpływa na 


Mydło z igieł sosnowych: piór ma me Pewa m 


zapach lasów szpilkowych, kawałek 30 centów. 


JAN IANATOWICZ 


LWÓW : sklepy własne uliea Kopernika 1. 3, ulica Halicka 11. 
KRAKÓW: Sukiennice 1. 20, CZERNIOWCE: Rynek 2. 
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Wielki wybór 


nsjmodniejszych kapeluszy damskich 
na sezon wiosenny i letni 3368 


utrzymujemy w naszym magnzynie i polocamy po możliwie 
umiarkowanych cenach Sząn, Paniom 


|. SEDLAR i W. KARPINSKA 


plac Kapitulny 1. 8, we Lwowie. 
Zamówienia z prowincyi uskuteczniamy natychmiast. 
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Michał Waselica i Andrzej Kilian 


PRACOWNIA STOLARSKA 


we Żwowie, ulice Szpitalza |. 18 


Wykonsje wszelkie zamósienia po jak najumiarkowańszych cenach 


Z drukarni i litografii Pillera i Spółki. (Telefonu Nr. 114a). 


